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i włoiciański! 


Warunki prenumeraty 


W Warszewie z ounoszeniem mie» 


się: znie Mk. 140,=— 
bez odnoszenia X » 180,m 
Na prowincji miesięcz „ 145 
Zagranica ` 180 = 


Warszawa. Czwartek 26 Maja 1921 roku, 


r 


PRDLETARLUSZĘ W WSZYS n eT 


ALA 


DE A 


j aeae SIĘ! - 


Rok XXVII, 


10 mama 


Ceny ogłoszeń: 
w tekście (przed kron.) Mk. 
Nekrolog ka 
zwyczajne 5 
drobne za jeden wyraz x. 
Wszystkie ogłoszenia AE aide 
się nonparelem- (drobn. pism. 


W tekście wisthi nań 2 szpalty o 25% 
żej. 


45 
25 
i- 


CUEOSZENA 


Ogłoszenia w ie i prii o 25%- 


Fartezyjne i firm zagran. © 50% +e 
Ogłoszenia, p: zilet po zamknięciu Admini- 
stracji o 10 proc drożej 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią* 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 
dnia zmiany cen bez uprzedniego Zza”. 
wiadomienia. 


PTA a i E DE DUM WSECĆ W oraw PZ M |. : 
Za zwrot rękopisów redakcja pm odpo wiada. Tel. Redaxcji i7G-4U, Admin. pain iy 


** mer" mjetyńczy aa Sm, — m poe 5 m. 


Kasa czynna. od 11 do 2. Rachunki: płatne w środy. LŚ 


Redakcja przyjmuje interesantów od 1—2 np. 


fodelcja i kówinistacja. Warda 2. konto rzekomo PKB. ło 5. 07 
Administracja SEADE od 10 do Swej bez przerwy, js 


W czw artek dn, 26 b, m,, o godz. 10 rano w-sali teatru P przy żył Leszno wa PAET EEE się . 833 


"Robotnicza Konterencja Górnośląska. 


* Przemawiać między innemi będą posłowie: Bariicki, Daszyński i Perl. 
Towarzysze « stawcie a pyt jj E 


cyjny, Że hiema budżetu, kóry umożliwił | wiecach będzie przemawiał ż udateń ya: 


w sprawie przesilenia gabinetowego |: 


Na wczorajszem posiedzeniu plenarnem Z. 
P. P. S. po dłuższej dyskusji w sprawie prze- 


zilenia gabinetowego, powzięto, "rea w, 


t +6 


chwałę. 


Obecny system rządzenia Polską pole 
ga na uchylaniu się Rządu od najważniej. 
szych obowiązków w 1 w 

| cych zagadnień politycznych, «społecznych 
gospodarczych, przy równoczesnem wyko- 
nywaniu administracji wewnętrznej i sądo- 
wniotwa na podstawie przestarzałych, szko- 
dliwych, haniebnych ustaw i wzorów Rosji, 
Prus i Austrji, tak wygodnych a pamowa- 
nia reakcji. 


Zaniechanie inicjatywy Rządu w spra- 


wach wielkich, koniecznych reform społecz- 
nych, wyzbycie się ze strony Rządu wszżel- 
kiej troski o wyżywienie. mas konsumen: 
tów, gorączkowa piecza Rządu o lichwiar- 


> 


skie zyski prywatnego kapitału, posuwają. 


ca się aż do . wyzbywania na rzecz prote- 

gowanych klik  kapitalistyeznych najważ 

niejszych przedsiębiorstw państwowych. 

niezdolność zupełna do poprawienia . walu- 

- ty polskiej — wykaznją,. że obecny systen 
- rządowy może tylko pogarszać stan 

darczy kraju, oddając go na łup najbardziej 


7 iq 


ki i tichwiarsķich i us poakcydniefszych żywio 


łów klas posiadających. 


Reakcyjna administracja, system biu- 
rokratyczno - polie$jnej samowoli, obojęt. 
ność na najbardziej palące potrzeby oświa. 
ty powszechnej, panoszący się kłerykalizm 
— uzupełniają obraz zacz, PUE eR we- 


ETA A 


a 


b oe 


Za amnestją. 


Przemówienie sejmowe. pada: tow.. Pużaka, 


uło Tej 


p Bri ea femdo.mAYJ 


W stosunki do ludności stoj na 


„Kresach“ uprawia się ŚRO zło», 
wróżbną i RĄŻZ pe LA a 
l proińcjdnaliiych uee agajaca z8- 


równo , zasadom równouprawn ienia obywa- 
telskiego, jak. ACO ania praw . BA. 


kx 2 gr Peela icznem. ar: 


Polityka zagraniczna Rządu a 
1 chwiejna, niczego” nie przewidująca i nie 
umiejąca zawczasu bronić należycie najży: 
wotniejszych spraw polskich. 
Trudności, które Rzeczpospolita spoty- 


ka w dziedzinie: polityki. zagranicznej, po-:| kiej. nieograniczonej. Oto rząd oświadcza, że | Sym mie poszedł po linji 


większa się przez oddawanie najważńiej. 
szych posterunków ludziom przeważnie 
nieudolnym, niedbałym egoistom, bez wy. 
kształcenia i charakteru, nierozumiejącym 
zupełnie ducha . nowoczesnego. państw. 
nowoczesnych stosunków. -+ 

| Qałysten system rządzenia opiera się 
na układzie liczbowym, stronnictw Sejmu 
Ustawodawczego. Sejm nie mający stałej | | 

większości, peten. - reakcyjnych, chciwych , 
władzy i: zdobyczy. klasowych czynników, | 
nie daje poparcia żadnemu Rządowi, któ- 
ryby dążył do wzmocnienia Narodu kosztem 
egoistycznych . interesów klas kapitalistycz- 
mych. o. 
a Wobee tego Z. P. P. S. oświadcza, że | 
w proponowanym Rządzie koalicyjnym u- 

działu nie weźmie. Z. P. P. 8. bios waj 

tylko do Rządu, opartego ` na 
rokich, mas. pracujących, Rządu, który 
zerwawszy Z dotychczasowemi metodami l 
rządzenia — uzgodnił swó į program z żą- 
daniami P. P. S. co do najbliższych pów 
| gospodarczych, społecznych i „OJ GRA 


GBA 
2 


„(Dokończeniej. S o y soc] 


Taka korzyść osiągają przestępcy polityćz- 
ni, którzy mają. być objęci wmnestją? W arty- - 
kule 67m mów; się, że.darowuje się im karę 
w gramcach jednego.roku, to znaczy biorąc 
naszą praktykę sądową — z pod dobrodaiejaćn, 
działania amnesti „wyłączona jest największą, 
ilość przestępców, politycznych, dlatego, że naj- 
AR wyrok w „tych sprawach jest zazwy- 
czaj 2.1 pół reku. Nie mówię już o tem. że w 
'dalszym ciągu Sprawa amnestji kolejarzy jest 
nieunormowana, że amnestja nie dotyczy prże- 


- kroczeń dyscy pltarnych naszych pracowników | | 


państwowych, „chuciaż dotychczas nie mamy 
jeszcze pragmatyki: służbow. 
; Na tem tle namy c.ągle tarcia i nieporo- 


Sejmu y a 


zumienia w Świecie Arzędinczymi Dosiejszeć | i 


„radów zbory W civ ibs edy ana przy 
TZĄ avorczych. W chwib, kied Abp [a 


| bowej polskiej, nal eżajaby emea je t prze- 
kroczeń dyscylitarnyišh odać przynajmn: ej w 
, pewnych- granicach. Sednaac woz. rząd, jak wi- 
damy- i w tym wypadku jesi równie maton, | 
duszny i niek msekwentny: t5 Bi tw 
„o Rząd, wnosząc ustawę, zapombiał o tem 
przeladowaniu więzień, o s własnych '0- | 
świadczeniach: że więzień nie-starczy, że musi 
uporządkować procedurę karną, że musi Upos 
rządkować praktykę pod tym względźm, żę na” 
leży sprowadzić do minimum areszi prewen” 


„bo 
Korzyść 


'wnie p. przedstawicici rządu, że oni 


ienie, tych więźniów i czuwanie nad „nie- 
oni heee do spolek 


„popraw: BTY tu w dzi ZNAC 
liomai A wag Tych ganek de 
można przecięż regulować zapomocą więzie- 
nia; -bó w -ten-sposób nie osiągnie się żadnego 
celu, w ten sposób tylko się walkę zaostrza. 

Pamiętajmy, że w całym szeregu wypad- 
„ków «dzisiaj już sędziowie  wstrzymują śledz- 


| two, bo-są pewni, że lada chwita amnestja bę” Nie 


dzie zastesowana, że pod. tym względem ist- 
 nieją' wielkie nadzieje wśród więźniów poli- ' 
tycznych, że lada moment wrota więzienia śię 
| otworzą, że Jada moment społeczeństwo zasto- | 
sujer wielki akt. „Tymczasem za. | 
miast dego widzimy. „tylko połowiozność, widzi- 
my tylko niezrozumienie chwili... 

Proszę panów, jeszcze są — jak rząd © > 
świadcza — względy n politycznej, które | 
amiemoeżliwiają ` zastosowanie amnestji | 


nie chce stosować szerokiej amnesti dlatego; | 
cza, że ta amnestja wyjdzie na 
prżedewszystkiem działaczom komuni- 
.stycznym, Ten' argument nie wytrzymuje kry- 
tyki. Ten argument poprostu jest tak nam 
e wpro jak gdybysmy wcale nie orjen- 
towali się w tych sprawach i na słowo mieli 
wierzyć rządowi, że tak jest. Tymczasem rząd 
najwybitniejszych działaczy komunistycznych, i 


| skazanych przez sądy, wysłał już do Mö- | 


'skwy. Tych przestępców nasż rząd wysyła za- | 
, granicę. «Tak zwanych zaś, przestępców poli- 


polskiej, walczących o swoje ideje w granicach 
prawa; nieraz dostających-się do więzień zu”. | 
pełnie niesłusznie, tych. na podstawie tej am- | 
 nestji będzie się. więziło i trzymało w dalszym | 
ciąg tw więzieniach. | 
Czy rząd jest. na tyle naiwny, że przypu- | 
 szeza. iż tych. spraw Społeczeństwo nie bierze i 
pvd.uwagę.i nie pyta się, jaka to miara, jest | 
„sb sowana-w:tych wypadkach. | 
< Więc więźniów. = politycznych, którzy nie- 
mają protekcji obcego państwa za sobą. tych, 
się nie zwalnia. Tych obdarowuje się ograni- 
<zoną amnestją, ale.przestępey polityczni, któ- 
rzy, mają, protekcję u madu obcego, tych. bez 
względm. na to, czy.są skazani za zdradę stanu, 
(Zy zą szpiegostwo. „czy za imne przestępstwo, 
ch się wydaje Rosji, 
Ja wiem, ż3 na ta ÓW Ha; t 
danymi rosyjskimi. Otóż tak nie jest. Oni są 
| yada polskimi, tylko fikcyjnie podpi: 
taa! deklarację, że są poddanymi chacie 
Topi kob a prawej żaden, Gbywatel nie Ozi 


s gą dobra tej ustawy sdóibyśniy, ażeby 
w niej była powiedziama szczera prawda, że 
rząd chée; dać amnestję szeroka, albo też 
(iej me chce dać. Niechże to powie wyraźnie, 
| niech się nie, zasłania "argumentem o komumi- 
„ stach,” ale niech powie wyrażtiie, że stoj na ; 
| słafiowisky! dawriej amnestii rządów zabór 
czych 1'ńq tych amnestii, od ducha tych am- | 
net; państw „policyjnych ani "na <hwilę nie | 


R AA 


SE: 


wey policyjnego popelni przestępstwo z par 
o 129, lub 130, ten agitator uzyska am* 
nestję w rozmiarze tylko jednego noku, a po- 
w praktyce takie przestępstwo otrzy- 
łat więzienia, conajmniej zaś dwa, 
więzieniu pozostanie, Natomiast pu- 
„blicysta, który napisał artykuł, kolidujący a 
"art. 129, będzie amnestjonowany w zupełności. 
„Więc za słowo, ogloszone drukiem, w jednym 
wypadku przestępca nie będzie odpowiadał, 
a za słowo wypowiedzi ane będzie amnestjo- 
nowany. Znowu tej miary n:kt nie zrozumie. q 
przytaczam tego argumentu pota, by poi 
chcpni panowie koledzy. chcieli usunąć ten ar*: 
tykuł o amnestji dla przestępstw prasowych, 
zmierzam do tego, żeby wykazać; że niema. 
żadnych powodów, ażeby ograniczyć j 
do przestępstw popełnionych drukiem. 

" Te wszystkie szczegóły, które ośmieliłem 
się tutaj przytoczyć, wykazują, że projekt rzą 
dowy nie powinien być ustawą Sejmu, że || 
żeli rząd. nie zrewidował swego stanowiska, 
to nie znaczy, żeby Sejm tego nie uczynił, żeby. 
jaknajszerzej po 
jetej. Żałować należy, że ta sprawa mie została: 
załatwiona w Komisj, że ta sprawa musi ibyć” 
omawiana tutaj w dyskusi, gdyż amnestja. 
łamać noś dziełem» jednozgodnym: calego Sej- 


Sio jeden szczegół. Przy każdej usta” 
wie, która miała albo naszą wolność zawiesić 
na kolku, albo miała zwęzić pewne prawa o 
bywatelskie wobec wyjątkowych warunków, 
zawsze zjawiałi się referenci albo ze strony: 
rapin; albo Sejmu, którzy nam udowadniali, że: 


| tycznych, którzy. stoją na gruncie państwowości: . a ustawa kagańcowa iest koniecznością, że” 


nie można sobie pozwolić na ustawę szerszą,. 
że nie możia sobie pozwolić na pełnię wolmo-. 
ści tam, gdzie interes państwa temu jakoby, 
stoi na przeszkodzie. I tak było np. z naszą- 
ustawą wyjątkową, bo byliśmy Świadkami, 
że prawie , nazajutrz po uchwaleniu ustawy 
konstytucyjniej, rząd zamiast z amnestją, przy. 
szedł do Sejmu z żadaniem, żeby mu ustawę, 
o bezpieczeństwie państwa, a więc ustawę wy. 
jafłkową tkredytować także na czas + 
Sprawa stała tak, że rząd .z. całą stanow ść 
takiej ustawy się domagał; znalazła TE 
„ większość w. komisji, która żen punkt widze- 
nią rządu. popierała, lecz Sejm, który zebrał 
się: podcząs ferii. nie miał: czasu załatwić się. 
z tą ustawą, zupełnie sprzeczną z Konstytucją. 
I oto prawie od miesiąca nie mamy w. Pol- 
sce ustaw wyjątkowych i Polska istnieje, wat 
ki polityczne s — i nie nadzwyczajnego się 


„ ie stało. 


O Teraz keid | Ghciał ograniczyć artnestję;: 
bojąc się, że gdy przestępcy polityczni wyjdą: 
z więzień, to chyba nastąpi koniec świata? 
Jaka małodnszność i co za policyjny sposób 
myślenia. Jeśli Polska mogła poźwolić sobie 
na wygaśnięcie ustawy i wyjątkówej, to mam 
tę nadzieję, że Seim przekonał się, iż Polską 
dojrżała do wolności wstelskich, że wła 
ŚDI6 z punktu widzenia ducha tej' konstytucji, 


+ jej myśli przewodniej, Sejm również zawotije 


nić ustawę amnestyjną, jak ją przedłożyła: 
większość komisji, lecz ustawę, w brzmieniu: 
mniejszości Komisji 

Już czas tajwyżsży w Polsce, która widą" 


| czyła wojnę, w Polsce, która Uzyskała swoją 


Rząd Po długich berddich” komisji zdecy- 
, dcwał się amnestiować przestępstwa prasowe. 
| Więc przestępstwa prasowe są objęte-nieogra" «. 
niczoną amurestją. I jaki powstaje dziwoląg? 
Radny miejski, agitator polityczny, który na l 


niepodległość, która ustaliłą swoje istnienie, 
która założyła utdament pod swoją konstytir 
„cię. pod swoje. ustawy najważniejsze, otwanzyć 
koci więzień dla przestępców politycznych! 


Mały feljeton. 
ib aa 
„Jatzejka". 
Znacie to slowo? Znaczy „komôrka“. . 
= Bolszewicy, zniszczywszy Rosję, zmarno* 
wawszy rewolucję, zapanowawszy nad proleta- 
(rjatem w tym kraju — przedsięwzieli zrobić to 
| € całej, Eoropie. W tym celu stworzyli, pał 
gram działania niszczycielskego we wszystk: 
partjach socjalistycznych ta. Dziwicie się, 
dlaczego chcą przede 
cjalizm, dlaczego ci „wrogowie kapitału" 
raz serdeczniej porozumiewają się z kapitali 
międzynarodowym, natomiast ostrze swej bro- 
ni zwrócili przeciwko proletarjatowi, aby go 
jaknajskuteczniej osłabić? Jest to niewa ii 
wie jedno z najdziwniejszych zjawisk obłąka- 
nia bolszewickiego. Tam, gdzie endecja pro- 
wadzi robotę, nie ujrzysz komunisty, p 
cron go szukał z latarnią elektryczną, ale ie 
, gdzie wre praca socjalistyczna, zja” 

dw się jak brudny cień — komynista. 


Działają oni rozmaicie. Czasem. gdy jest | 
tylko jeden, siedzi cicho, jak mysz pod mio- 


Kryje się. Tylko słucha, a co usłyszy, 
wynosi i komunikuje „swoim“. Jest to system 
żywcem wzięty z wzorów ochrany carskiej, Sie- 
dzi cicho; W dyskusji udziału nie bierze. Na 
osąd potakuje głową i uśmiecha się słod- 

. Czasem szeptem powie EA, 
te, które niby komar opatrzone 


zaszczepić malarję. Sonduje. Jeśli się air 


- anowu milczy i słucha, uszy wyciąga i nozdrza, 
podsłuchuje, patrzy i węszy. 
Taką rolę odgrywał w klubie naszych po 
, słów seimowych p. Łańcucki, przed 2 pak 
niami wyrzucony z P. P. $. 

Tam gdzie znajdzie się ich kilku Aa 
dają „iaczejkę" — komórkę. Zadaniem jej 
jest wszczepić jad w ciało, na którem pasorzy- 
tują, adezorganizować je, rozsadzić od we- 
wnątrz. i Caia to według ścisłych rozkazów 

, która wważa za swe rtajważniejsze | 


anie — po ostatecznem zrujnowaniu życia | 


PPF. Prokne T, Tai. A 


"7 pobyt tow. asy w wiosek. 


g T Poda wake — adw w ay 


Enz: "p ano wi 
=Ę epp re taty ma | 


cjalistyeznej. — 


om "sile włoskich przedewszyst- 
kiem zajęta była naddchodzącemi wyborami. 


Walka wyborcza odbywała się wśród. huku 


bomb i granatów, wśród łuny pożarów. Dzien- 


niki codzień zapełnione były komuqikatami z | 


placu boju; cate szpalty, wypełnione były opi- 
sami walki napadów na domy ludowe, redak- 
eje zocjalistyczne, liczbami zabitych i raunych, 

spisami magistratów, zburzonych w miastach, 
gdzie większość w zarządzie gminnym należa- 
- ła do socjalistów. Wyglądało tak,  jalkgdyby 
E ogniem i mieczem chcieli wytępić ro- 
botników, nie czyniąc różnicy między socjali- 

sami a komunistami. Tow. Turrati pisał, że 
partja przeżywa olbrzymią tragedję. Prześla 
dowania doszły do tego stopnia, że wśród t6- 
cjalistów podnosiły się głosy, które odbiły się: 
echem w „Avanti“, aby wystosować apel z prò- 
testem i o pomoc do robotników całego świata. 


Tow. Serrati w rozmowie z tow. Lilberma- 
nem zaznaczył, że prześladowania wzmogły się 
po rozłamie, który nastąp:ł na zjeździe w Li- 
vomo, wtedy widząc rozdwojenie w klasie ro- 


_ botniczej burżuazja nabrała odwagi. Winę za: 


rozłam kładzie tow. Serrati na karb młodych i 
niewyrobionych żywiołów, które od krótkiego 
czasu dopiero należą do partji. Wzrost partji 


po zawarciu pokoju był tak gwałtowny, że ze 


100,000 członków liczba wzrosła do 
Tow. Serrati przewiduje jeszcze większą reak- 
cję, jeszcze | walkę, i że ta walka po 
ukończeniu wyborów będzie prowadzona przez 
nowy Rząd, wyłoniony przez przewidywaną 
pen bloku burżuazyjnego. Dotąd w wat 
' e fazcistów przeciw socjalistom rząd | 
go zachowywał pozory legfiności, 
nawęt, że broni socjalistów przed p To 
też przed wszystkiemi redakcjami socjalistycz: 
gemi i lokalami robotniczemi czuwa dniem i 
nocą wojsko i policja. co jednak nie przeszka- 
dza temu, że policja w razie ataku fascistów 
ee z reguły za późno. 


W tak niezmiernie trudnych warunkach 
walki wyborczej, wszyscy wybitni towarzysze, 
_m którymi tow. Liberman, rozmawiał, przewi- 
EG klęskę przy wyborach. .W rachubach 

swoich obliczati, że w najlepszym wypadku u= 

tracą conajmniej połowę mandatów. Z tego 
ted powodu już podczas walki wyborczej w 

— partji zapadło zawie, aby w przyszłym 
ie rozpocząć akcię celem rozbicia Iz- 

by, wyzej z gwałtów, mordu i pożogi i .przy- 
wrówenia. legalności wyborów. Rezultat wybo- 
tów jednak nie usprawiedliwi? pesymistycz- 
nych przewidywań, gdyż socjaliści otrzymali 

| 181 mandatów, a komuniści 17, a więc straty 
były: wanie małe (poprzednio w 
razem 156 posłów socjal. i 
to ogromnej siły socjali- 


parlamencie było 
komun.). 
zmu włoskiego 


wizji z na to, że z 


| 


i głębokiego uświadomienia | OSRAM; 
inania i i EDEN 


mie, na jakie potrzeby 
jest dla komunisty į bolszewika niczem. Sw 


żę: dodaje gó nowych Mri ( i jne 


w Medjolanie, człowiek jeszcze młody, nie. 


znakomłcie zorgani- 
"zowan; militarnie i zaopatrzeni w wszelki po 


ROBOTNIK”, 


iobotnicze związki zawodowe, konperakoyy 1) 
partje europejskie. Instytucji j związków b uT- 
Mom, jak u nas np. emdeckich i fedeo- 
kich, nie tykają. Tylko "x able" s 
na każdem zebraniu zawodowem czy wiecu 
WAŁ. gdy tylko mogą, starają się nie de 
puścić do powzięcia jakichś realnfch fchwał. 
Przeiiużają w nieskończoność dyskusje. Siła. 
wiają wnioski „zasadnicze“ i prowokują. Jed- 


z najulubieńszych ich manewrów jest szka- 


denat rzucać oszczerstwa ; podejrzenia. Czy- 


4 to z zim krwia, z premedytacją, lera 
choćby naj- 


a, 
czysiszego człowie. są doń przylgnie. 
to im idzie. Nawołują do strajków, ek, 


czy nie potrzeba, głoszą, że jutro 


rewolucja, usiłują podniecać wsiąż i biczować 


nerwy. ludzkie do najwyższego naprężenia. 


Gdy im się przytrałi okazja, otumanią ma. 
at 1 zodiak 
nili j u nas a na wielką ska Szyc y 
marcu b. r w Niemczech środkowych. - 

— Śmierć ludzka, kalectwo, „choroba, wiezie- 
naraża bez robotnika— 


mienie ma on obszerne, jak. karczma. Byle 
czynić zamęt — a czy” ztego przyjdzie 00 ro. 
-w e wdają | panowie przyuczeni w 
a 


bę, rozklad i zupełnie osłabienie aa 
robotniczych. -To też w ślad za działalnością 
agentów Moskwy idzie — kontrrewolucja. Sow- 


Pojmują to coraz. lepiej socjaliści. gii 


świata i` glorja Sowdepji zaśnie tam z dnia na |- 
„dzień. Brudne zaś, zdradziecko . podstępne i 


prowokatorskie metody bolszewickich agentów 


winny być przez klasę robotniczą piętnowane x 


i tępione jak — 


Zysław. 


tok między socjalistami a komunista- 

którzy wszędzie wystawiali odrębne listy, 

adzona była w formach spokojnych, rze- 
czowych į przyzwoitych. . Komuniści liczyli na 
znacznie wiak liczbę mandatów, rezultat, 
wręcz przeciwnie niż u socjalistów, zgotował 
im rozczarowanie. 


Przywódcą  fascistów jest były socjalista 
Mussolini redaktor dziennika „Popolo. d'Italia“, 


zmiernie energiczny i ruchliwy, który sam mie- 
ni AJ jeszcze socjalistą. Sapo, nie jed- 


sier pracy Labriola, uważający siebie „za 80a. 
cjalistę, odnosi się nie bez sympatji do tas- 
ciomu, uważając, że jest to odruch włoskiego 
narodu, zresztą przemijający, który proletarja- 
towi i socjałizmowi da poczucie rzeczywistości. 
i granie, do jąkich posuwać się może. 

Fasciści rekrutują się przeważnie z mło 
dzieży burżuazyjnej, i byłych oficerów, a na- 
wet czynnych oficerów, są 


trzebny im materjal wojskowy. Przeci w 
ke morene zacznę ję rei 
ac. mo jąc i żnęcając si osobi des 
kenrg 


borozej przeleżał w wej 


W odpowiedzi na gwałty M 
od zarządu partji. hasło nie przeciwsta 
się-tej akcji gwałtem j siłą fizyczną. Jak wy- 
jaśnia? tow. Serrati, wszelka obrona fzyczna 


przeciwko terorowi tascistów byłaby bezcelo- | 


wa i dla robotników wprost zabójeza, gdyż do 
walki militarnej nie są zaprawieni i nie roz- 
porandzeją odpowiednią organizacją "M środ- 


Wi i przykłniem militarnej akcji fas- 
cistów jest spalenie wielkiego domu Izby Pracy 
w ie. - Fasciści ruszyli nad ranem do sztur- 
mu kolumnami, nacierającemi z różnych 
stron. Atak był przygotowany i wykonany 
według wzorów wojskowych. Przy tego rodza- 
ju ataku, rzecz oczywista, „policja i. oddziały 
wojskowę wysłane przeciw atakującym, nie. 
NaS nie mogły, gdyż wywiązać by się mu- 

siala formalna bitwa. Tak więc piękny dom 
Izby Pracy uległ zniszczeniu. Powód by! zu- 
pełnie błahy, gdyż poszło o zwyczajną sprzecz- 
kę między komunistą a fascistą=a zniszczenie 


CZWamie 
EEETRZEJEESZNEEY 1.4 NOMEN NITE 


„pa | 


granicznych. P- 


BR 16 máj 1921 m £ 


ZOFJA WOJNĄAROWSKĄ. 


„Mak 8 m) U 


I | KONCENTRACJA. 
| Skarbem nie są pończochy Ze 
z ordynarnej bawełny, 7 T 
a wzmiei ~ 4 
bosym dzieciom "ulicy 
śnią się takie 2 4 


Skarbem PA jest uci 

z grubej i twardej sf > "zp 
„a przecie 

pożądaniem nędzarzy 

bywa takie obuwie. 


Skarbem nie jest koszula 
z sztywnej lichej parcianki, 
lecz wszyscy, ` 
|, których gryzie robactwo, P, 
chcą choć takej koszuli. 
« 
` Skarbem nie jest chleb cznyny 
chleb jalowy, ościsty. 
1ecz głodni 
pragną chleba goręcej 
nia brylantów kokota. 
RZE 
Pafrzcie!... Patrzciel... 
i koszule i chleby 
„ sBędTAT = || 
"ściska w prasie miljoner 
i wyciska z nich złoto 
— dia siebie. a 


— = 


Obuwie 


s "Pewien król miał wiele bogactw„a, między 
inmemi djamentowy kubek. 

1 stało się, iż bogactwa królą pokusił się 
jego sąsiad: wydął mu wojnę, wędn go 
wziął do niewoli. 


Zasądzono krój na śmierć, a podczączy po- 


dał i mu truciznę w djamentowym kubku. 


Uśmiechnął się król gorzko i powiedział: 
>) shi (czynia, 14 diite w.pfiey- 
nie snie pódajecz. ER 


Po naradach kiubów, które. odbyły 
wczoraj przed południem, sytuacja 


się 


przezite- 
niowa wyjaśniła się © tyle, iż ustalić się dało, 
„ż6 6 gabinecie koalicyjnym po uchwale Z. P. 
P. 8. (podajemy ją na czele numeru) mowy 
być nie może.. ; Odpadla; również koncepcja 


Rządu centrówo - prawicowego, wobec EE 
oi piastowców dó zasiadania w < 
nie z enidecją. Zostały te a a które 
tworzą Rząd obecnie: P. S. L„-Nar. Z} Lud. 
Ch. D. Zjedn. Mieszcz. i Klub Pracy Konst, 

Na posiedzeniu zarządu klubu P. S. L po 
s wyż sytuacji przyjęto ons? u- 


j ęcej kar ay 
datów zgłoszono do teki Ministra Spraw Za 

owicz, prezes Nar. Zje- 
dnoczenia ludowego, wysunął na stanowiska 
to aż dwuch... endeków, należących do innego 
klubu, mianowicie p. Dmowskiego i Marjana 


 Eronika sejmowa. 


o ziemię dia miast. . ve j 
|" Komisja rolna pód przewodnictwem posła 
dr. pw w obecności , Obmielewskie- 

w. GŁ Ur zakbóń- 
At dyskusję nad wnioskiem t w Barlickiego 
i Parla w sprawie zakupu dóbr Okęcie pod 
Wawszśw 4. Przyjęto rezolucję, w której wzywa | 
się rząd, zby: 1) wydał natychmiastowe pole- 
snie Okr. Drzędom Ziemskim, iżby do czasu 


* 


FAMBNTOWY KUBEK: ©: syg 


Nr. 137. 


Rarawię drung dla: (rego Siga 


Z chwilą wybuchu powstania na Górorm 
* Śląsku, zrodziła się potrzeba natychmiastowej po 
"mocy dla rodzin pi SA lub strajkujących To- 
 botmików. ~ i 
; Jako najb'żs, sąsiedzi górnośląząków, robot- 
| miey Zagłębia liabrowskiego postanowili” pośpie- 
Fal in 2 ponti pó ha Ge dób po wys 
chu powsiania m 4 maja Zagłębiowska ; sk 
wa PPS wyłom ja Robotuiczy Komitet 

y Górnoślazakozń, zaś dnia 5 maja Konte- 
rencje Związku górtików, mietałowoów i Komisja 
okręgowa Klusowsch Zw, Zawodowych wezwały 


w specjalnej odezwie robotników do pienie rę A 


mocy żywzościowej górnoślązałkom, 


p3 pk |: 117) przyjęli odazwę i mie- 
| Stocznie poczęli składać żywność, 


` Ponieważ na całym Górnym Śląsku - poza 
kooporatywam, „Przyszłości* niema innych, a pref- 


: | najmniej zie słyszano o mich w Zagłębiu Dąbrow- 


skim, przew Robotmiczy Komitet Pomocy całą ży 
| wność oddawał „jPrzyszłości* do podziału. -„Przy- 
| szłość" wywiązała się „z zadania jaknajpomyślniej. 
| Wprawdzie niektórzy z naszych towarzyszy za G. 
| Śląsku domagali się, by żywność tę rozdać jely- 
| nie między człomków Klasowych Polskich organi- 


| zacji, gdyż przed plebiscytem członkowie Zjedto- 


czenia zawndowego na G, Slasku otrzymaną meire 
i aukiec rozdawali wyłącznie swym /złotkom, je 
anak udało się b. łatwo przekonać naszych towar 
rzyszy, jż chwila jest nazbyt poważna by myśleć 
o stosowaniu jakichico. środków odwetowych. 
-Jakie inaczej zachowali się N. P, Rrowcy. którzy, 
po wysłaniu pierwszego transportu żywności ne 
Gómty Śląsk, natychmóast wezczęłi akcję przeciw- 
ko Robotniczemu Komitetowi Pomocy, sprzymie- 
„rzańcz znaleźli w p. Korłantym. Korfańty bowiem 


"| kategorycnie oświadczył, że nie pozwoli na prze 


syłanie żywności tang, zie żykzą ofiarądawcy, 


I akis tam, gdzie on Xaże. Gdy Kom. Rob. oświad- 


taki sam Komitet Robotniczy, 

„do tego CASA żywność będzie się posyłało do ko- 

operstywy „.Przysziość”, wówczas Konłanty odpo 

wiedźiał, że takt komitet „już“ się tworzy, a do 

tego wgist on nie pozwała na przewóz żywności. 

Rzeczywiście. rychło potem komitety lokalne. w 
kilki miejscach narekwirowały żywność, 

Z dwie, kiedy powstał Komitet Rusdcieler" 

ma G. Śląsku, do którgo wszedł  predstawicieł 


czył p. Kortantemu, że dopóki nie będzie na G. 
Blasku tworzony 


Rob. Komitetu. w Sosnowcu . powstał OCentralny 
Komitet. Od tego czasu ma się pewność, że trans- 
porty dochodzą do rąk właściwych. 


B. 


netowe. 


Seydę. Kiedy przekonał się, że kandydatury 


te są nię do przyjęcia, cofnął się prawię bez 


namysłu, ; zaczął wychwalać, jako fachowca b. 
‘posta w Berlinie p. Szebekę. który został stam- 
tąd odwołany wlaśnie dla braku fachowości w 


dyplomacji, wykazując dużo fckówości wdw 


maqniu się z monarchistami Przed- 
stawiciele K,.P. K. wysunęli kandydaturę hr, 
Skrzyńskich, posłów naszych bukareszteńskie- 
igo i madryckiego, oraz hr. Aldama Tarnow- 
skiego, b. posła austrjackiego w Waszyngtonie. 


„Do konkretnych wyników — nie doprowa- 


dziła. 


mu p, Witos. Odbył naradę z prezydjum P. 8. 
;| L. poczem zaprosił. do siebie przedstawicieli 
Aer WOM. rządowej, aby wysłuchać 


i A Oaah woki udali się do p. Witosa 
'w' imieniu N. Z. L. pp. Dubanowicz i Piechota. 
PP. Dubanowicz skromnie zażądał dla swego 


| klubu w. przyszłym Rządzie Mn. Spraw Wewn. 


dla dh uao, Min. b, zaboru pruskiego dla 
o, oraz teki oświaty, Kandy- 


| kole a Pina ER min. oświaty p. Dubano- 
wiez nie n idzie mu najpewniej o ` 


stać „fachowiec". „Przedstawiciele Ch. D. pp. 


prócz teki sprawiedliwości (wobec choroby p. 


„|; Nowodworskiego mają zamiar wysunąć innego 


kandydata) i teki pracy i op. społecznej, moty- 


| wując ostatnie żądanie tem. że będą jedynym 


klubem. robotniczym w koalicji rządowej. Klub 
mieszęzański przez usta pp. De Rosseta i Toma. 


mysłu, tak samo jak K. P. K. na tece poczt i te- 


i legrafów. 


"Późnym wieczorem zakończyły się te ná- 
azio n'ę doprowadziły do wyników 
1 Dziś o 10 rano p. Witos ma kon- 


A Z Przedstawicielem N. P. R. i „Wy- 


zwolenia”, ab Ye; te kluby skłonić do wzięcia u- 
działu w Rzadzie. O godz. 8-ej wiecz. ma się 
„odbyć ostateczna narada. Jeżeli nie dojdzie do 
porozumienia, p. Witos ma się zrzec misji two- 
rzenia nowego Rządu. 


m | 
kali tapówesdzianiej ustawy a. sferze in- 
teresów miejskich wstrzymano bezzwłocznie 
wszelkie kroki. zmierzające do przymasowego 
wyvupu grimtów w promieniu 16 km. dta War- 


Łódź; 2) 
wniósł w przeciągu miesiąca ustawę o wyko- 
nanie reformy rolnej do interesów fnieszkanio- 
wych miast i ośrodków ów przemysłowych. 


O prawa dla kobiet 
~ Komisja prawnicza pad przew. la Zygm. 


(Wieczorem, Pi oaut; przyjechał do Sej- ł 


wiórzył, = ministrem spraw zagr. winien 20-. 
Czerniewski : Piotrowski niczego nie żądali, 


.szewskiego poprzestał na tece handlu i prze- 


. ców Radzymina i “ketit odroczono 


r. 187 


Komisja aprowizacyjna “pod swodni- 
ctwem pos. referat p. Wró- 
blewskiego o wniosku w | i zniesie” 


"nia Urzędu walki z łichwą do współnego trak: 


towania z komisją prawniczą. Referat p. Szym- 
(czaka v waiosku w sprawie pomocy €la zmaj- 
'nowanych przez najdzd | mieszkań- 
do ogłosze- 


nia planu zen” t na rok 1921/22. 


Kronika , polityczna. 


Rząd niemiecki zorganizował we Wrocła” 
wiu i Kocieęburzu obozy dla jeńców Polaków 


- górnoślązaków qzaków, wziętych do niewoli na terenie 


Dowodzi to, że jednak, mimo 
wszystkie zapewnienia, rząd niemiecki pozo- 
rstaje w ścisłym kontakcie z oddziałami niemiec- 
kiemi, operującemi przeciw powstańcom, skoro: 
przejmuje od nich jeńców i intermuje na pań- 
stwowem terytorjum niemieckim. Przeciwko 


takiemu postępowaniu rządu niemieckiego ze 


strony polskiej należy spodziewać się m" 


| nego wystąpienia. 


Wydział Prasowy aka AA Za- 
granioznych komunikuje: 

Podsekretarz stanu J. Dąbski wysłał do 
p. Cziczerina notę treści następującej: 

Do Pana Cziczerina, komisarza Ludowego 
do spraw zagranicznych. - 

Zgodnie z brzmieniem art. 6. Traktatu 
Ryskiego, układające sie strony są obowiązane 
ogłosić w przeciągu jednego miesiąca po podpi- 

saniu traktatu. postanowien'a do których, sto- 
'sować è się muszą osoby, chcące korzystać z pra- 
wa opcji. Rząd polski wypełnił tę klauzulę. 
Delegacja: Polska. upoważniona do wymiany w 


Mińsku dokumentów ratyfikacyjnych przedsta- . 


wila pełąomocnikowi rządu rosyjsk'ego tekst 
odnośnego rozporządzenia. 
rząd republ'ki rosyjskiej nie zawiadomił do- 

s o wykonaniń wspomn'anej klauzuli 
Rząd Polski pozwala sobie zapytać, kiedy Rząd 
Republiki Rosyjskiej wypełni swe zobowiąza- 
nie. powziete przez $ 5 art. 6 Traktatu Ryskie- 
go. Podsekretarz Stanu: (—) Dąbski, (P. A. T.). 


. Zapytanie. 
Rząd polski niedawno, na żądanie Rządu 
sowiedk ego, wydał mu kilku komunistów pol- 


skich, siedzących w więzieniu i skazanych 
przez 


sądy. 
Wzamian Rząd sowiecki miał 
kładników - drze 


wydać ada ię wrócili. 

Stefanie Dąbrowski! Co to «ob 
a ‘pana wpowažżnił do robienia usług bolsze- 
wikom bez majepności?! 


| W sprawie 
p. £ fcuckiego. 


_ (04 Prezydjum Z. P. P. S. otrzymujemy na- 


"komunikat 


y się w obowiazku. pointozmować | 


towarzyszy partyjnych, jak w swoim czasie p. 
Łańcucki oszukał klub peak, gdy grożiło mu 


uapisał list, który oddał w dk mezi Sanah 
cie, podając na niej adres. Jeden z tow., który 


podjał się oddania pakietu, nić mając czasu. 
załatwić tego. osobiście, przesłał pakiet. Acz 


do. = organizacji kolejarskiej 
Base Ponieważ w sekretarjacie ny Rag 


j ray Było, przesyłkę połóżono na biurku, 


' Sekretarz. organizacji, widząc na Gaku 
pakiet bez adresu, o orzył go i ze zdumie- 


wiem” kilkadziesiąt komunisty- 
sznych, ch majpodlejszych napźóci na P. 
P, S. w związku z, uchwaloną przez Sejm usta- 
wą o militaryzacji kolei. Ga 
„Sekretarz oczywiście s się dojść, skąd. 
pakiet znalez? się na jego burku, Po zebra. 
nin ; , ist, dodany do paczki tych piu- 
gawych odezw. otworzył. Okazało się, że p. 
pisał: „Kochany! Przesyłam Ci tro; 


| chę bibuły, oddawcy nie mów co tam jest, to 


nie nasz człowiek. Jadę do Przemyśla, miesz- 
kam w Domu robotniczym, tam przyślij kogo 


pó resztę”. 
> a- Dodaiemy, że ów „nie nasz człowiek“, jak, 


się wyfażił p. Ł., jest to czlonek = naczel- 


*Przeciwnie zaś 


wydać za- 
a e mif 


Zblizką i z ać 


`| że sprawa bądzie rozstrzygnięta ściśle, 
'wa, Państwa sprzymierzone uznały ten smem 


|cy pierwszorzędhi $ztuki,. nietylko przygodni 


| tun". 


| 
l ROBOTNIK", cawartek, 26 maja 192] n 


(nej P. P. 8. i człdnek Zarządu Głównego Zw. 
| Kolejarzy! Oczy wiście, nie był to pko p.» 
Łańcudkiego i komunistów. ` 
Sprawę zakomuńikowano prezydjum, Z% P. 
Pi S., które zwołało dla jej rozpatrzenia komi. 
się parlamentarną. P. Łańcucki wyparł się 
‘wszelkiej winy, wołając ze łami w ocząch:. 
„Czy uważacie mnie zà tak nikczemnego, abym 
mógł tak postąpić”. 
Po dłuższej dyskusji, komisja zażądała od 
p. Ł. pisemnej deklaracji. P, Łańcucki złożył 
mą ręce Prezydjum Z. P. P. P. S. następujące o` 
„świadczenie: 
Warszawa, 4 czerwca 1920 r. 
„Stwierdzam, że pakiet z bibułą zosta? 
mi podstępnie podany, nie wiedziałem 
jednak zawartości tegoż. okazało się póź: 
- < niej, że były to odezwy treści komunistycz- 
nej utrzymane w tonie niesłychanie napa- 
stliwym na naszą partję. 
Oświadczam. że nie mam nio wspól. 
nego z bolszewikami i potępiam ich aa 


tę”. 
i | Stanisław Łańcucki, pik: 
: Teraz indywiduum ‘to, które tak uroczyście 
wyparło się wszelkich stosunków z komunista- 


mi — nie mogąc dłużej swojej nikczemnej roli 


w partji odgrywać — musiało zrzucć maskę. 
Taka jest wartość moralna „pierwszego 
komiunisty polskiego w Sejmie”, który ma 
czelność dalej korzystać z mandatu poselskie- 
go, danego mu przez parties którą oszukał i 
zdradził. 
TOAD >. af C t ali OEIT 
Bawi w Warszawie delegacja lydu ukraiń- . 
skiego, osiadłego na ziemiach, objętych suwe- 
renną władzą Rzeczypospoltej Polskiej. Dele- 
gacja, która odwiedza ministrów, Sejm, kluby 
sejmówe, polgk ch mężów stanu, Ligę Obrony 
Praw Człowieka i Obywatela — i wszędze 
obok wyrazów lojalności dla Państwa Polskie- 
go składa nieprzeliczone skargi na nadużycia 
władz polskich na kresach Cerkwie tego ludu 
są zamknięte. Ten lud nie ma gdzie się mo- 
dlić. . Inne są niszczone ; znieważane: wysadza- 
ne dynamitem w powietrze lub oddawane księ- 
żom katolickim, jezuitom osiadłym w Chełm e. 
Szkół niema, a w szkołach istniejących nie ù 
czą języka ukraińskiego. Podania gmin ukraiń- 
skèch. składane na ręce inspektorów szkolnych 
zostają bez odpowiedzi. „Inspektor. gdy nie- 
które odbiera, oświadcza, że — odmawia. Gidy 


. petenci żądają odmowy na piśmie, mówi, że 
posyła podanie do ministra. , Odpow'edź nie 


wraca. Opowieści tych delegatów przetmują 
grozą każdego obywatela polskiego, dla które- 
go ojczyzna nie „jest hotelem, w którym się do- 
brze mieszka, z centralnem ogrzewaniem i wo 
dą ciepłą. w numerze, i w którym to hotelu 
można „robé doskonałe interesy" „na pasku 
ziemią i wiktuałami. Czy ministrowie nasi do- 


iał ph AJ DA |. federo wit GG 1 ra 


Sejm suwerenny ratyfikowany? Że te wszyst- 
kie skargi obijające się bez skutku o ich uszy— 
trafią; gdzie to w interesie Rzeczypospolitej 
Polsk'ej jest najmniej pożądane? Żądamy su- 


| rowego śledztwa w tej sprawie i twórczego czy- 


nu w interesie. Rzeczypospolitej, jei dobrego i- 
mienia i jei E 


Z POWODU POKAZU SZTUKI POLSKIEJ. 
- Czytelnik dzienników paryskich mógł zar 
uważyć, że opinją publiczna francuska zainte- 
resowała się bliżej w ostatnich tygodniach — 
sięga asata ye les pea zwy 


gatego. pysznego rwa obraz. r ork czy Ma- 
tejki, życia paryskiego — musial mimowoli za- 
dać sobie pytanie: widać, że obrazy polskie 
musialy j uderzyć w świadomość Fran- 
cuza, musialy go zaimteresówać. podniecić je- 
% i 


Przecież nie mogą tu tylko działać 
wpływy. postronne, -albo poprostu brutalny in- 


teres, RA a ot 1 Gleba ayomi ot 


których nie jest zupełnie wolny, z których nie 


jest zupełnie engi dziennikarz, krytyk sztu- | ż 


wca przysięgły wystaw malar- 
tymi sprawozdawcami. znaw- 


ki, spr; 
skich. Są między 


„wzmiankarze”, z równym talentem p'sujący € 
złamanym mostku, co o kubizmie Picasso, albo 
o drewnianej nodze Sary Bernhard. Są nazwi* 
(ska, przed którymi drży każdy, malarż, czy 
rzeźbiarz francuski, nietylko dlatego. że się 
boi jego recenzji, ale że wie, iż ten krytyk zna 


się ma obrazie, czy na rzeźbie i umie odróżni i6, l 


jak mówił Heine, 00 jest poacatum"" a cb „pie- 
Panowie fiae, Apondý Sonina 
Amdre zanie starali się zrozumieć. czem 
sztuka a jest pod względem „namodo- 
a a czem pod względem „wieczności* — 
00 wnosi do skarbnicy. Piekna., które. znańdu- 


| jąc tysiączne | tysiączne, jakże różne objawy 


„A ilustracie w utworach ludzkiego pędzla i ludz- 


| kiego dłuta, a przedewszystkiem w tworach 


ng Radd czterech. była "zaskoczona 


| Briand przypomina dalej warunki p 


wozowni 


ludzkiego ducha, niby rzeki głębokie a wiel- 
kie "znueniają barwę w zależności od natury 
łożyska, 'którem płyną...  Najp'ękniej, może 
najmniej uczenie i najbardziej bezpośrednio 


napisał o Wystawie sprawozdawca dziennika... | 


komunistycznego, „I Humanitć*, ob. Jacques 
Mesnil — anarchista, który w ocenie swojej 
zdobył się pa' akcenty głębokiego i szczerego 
uznania dla sztuki polskiej ; dla tej wystawy, 
Iśniqeej niby zielona, soczysta oaza na pustyni 
oficjalnej sztuki francuskiej. Ci, © w ciągu 
długich miesięcy pracowali w Warszawie nad 
organizacją wystawy. kierownicy Propagandy 
Zagranicznej, stkiem tow. Daszyń- 
ski, następnie pp. Baranowski ; Patek, mogą 


być naprawdę zadowoleni z dzieła. które dźwi- 
gnęli w Paryżu wysiłkiem „zbożnym artystów 


polskich i własną energją: 

"Kilka bezcennych arcydzieł tej wystawy 
ma ponoć powiększyć bezcenny skarbiec Lu- 
wru. Jakże miło będzie zobaczyć kiedykolwiek 
obok Delacroixa i Verneta, obok Rubensa i 
Rembrandta — wielkie dzieło Matejki, ilnstru- 
jące w postaci Batorego Polskę u rubieży 
Wschodu!  . 

Na tym jasnym obrazie jest jedna ciemio- 


„wa plama: stosunek rodaków do tej 


Nie tvch starych rodaków, gd "kilku pokoleń: 
osiadłych we Francji, nie tych płaczących z 
rozrzewnienia nad Matejka ; Piłsudskim emi- 
grantów. nie tych napływających ze bio wód 


„Mowa rianda M pi prea lity latwa. - 


Paryż, 25 z 
agąni 'E). Posiedzenie’ A deputowanych +. 
było się przy przepełnionych publicznością T 


rjach. Przepelmione również były. loże, dzienni kar | 


skie i ayplomatyczne, Na posiedzeniu obecni pra- 


wie wszyscy członkowie gabinetu, Przewodni: sy 


cy oświadcza, że posłowie Moutet i Blum zgłos!: 
interpelację, w sprawie wypadków na Górnym 
Śląsku, Perat zapytuje, kiedy rząd pragnie prze- 
PE dyskusję w, tej TEn 


Br'and zabiera glos, 


Brisnd zapisuje. śię niezwłocznie do głosu i 


oświaccza, iż rząd uważałby za niewskizane sd- 


łnielania uyskusj w sprawie Śląska w zwiątka 
ze dgłoszozem; unterpelacjemi od interpelacji, 30- 


syczących: caicksztaltu francuskiej polityki zagra- 
nicznej ©obrze się stało, że wszczęta dyskusja ©- 
bejmuje wszystkie wypadki polityczne Między 
wszystkimi tymi wydarzeniami zachodzi ścisły | 
związek i rząd pragnie dać b orc o cato: | 
ks? u cie perkyki, 

Po wy,aśnienńu tem, Briand dijek miieisee 
ma trybunie © oświadcza, iż wypadki na (tórnym 


zaniepoko,eme. Mówca rozumie, że izba - ieputówae. 
SpA shslalahy m ei powziąć o Ren dad 


«astú tyk miał wyć przyznany Polsce, i 
|, Briand mówi, iż w chwili powstawania trake 
taiu, sprawd- Górnegą Śląska \byla przedmiotem 


calkowicie; przyzneny Polsce, Wniosek ten, jedno- 


myślnie przyjęty był przez wszystkich sprzymiie- | 
rzonych, Zwrócono się do Niemiec, aby te przet- , 


czeniem Lloyd George uważał, 46 nal 
się do plebiscytu, aby podkreślić w 


dzenia. W ten sposób plebiscyt był uchwalony 
przy. początkowem założeniu „że Śląsk przyznany- 
zostanie Polsce, Plebiscyt zaś będzie ` tylko 


"Ignacy Daszyński, przewodził przecie tej pra 


.blicznego — udało się ludziom dobrej woli, 
| przed czem cudzoziemiec chyli czoło! | 


PCE TEETE LN 


| mierzają kupić. porozumienie z Niemcami, 
| związku z tem, Śląsk był niłowiocznie ognia: 
Śląsku charai'erem swym mogą wywołać słusznia | PR 


| ców. By stłumić ten ruch, należało mieć 50. tysię 


| ' żołnierzy francuskich. 
szczegółowego badania komisji, wióra doszła do f,- x gdy oigan: MA ; 


jednomyślnego %miosku, iż Górny Śląsk musi być * 


3. 


przedmieść robotników polskich. Ale prasy. 
polskiej, * informowanej z pierwszego' źródła, 
„bezpośrednio”, „specjalnie“ e Paryża, Kto mo- 
że zrozumieć, dlaczego ta wystawa” dobrze, ze 
smakiem zorganizowana, jąca tłumy ou- 
dzoziemców, budząca pier A protesorach 
Sorbony i członkach Aikademji, w towarzyszach 
naszych, zasiadających w parlamencie zee E 
skim — może budzić niechęć, nawet antypatję 
w korespondencie dziennika warszawskiego? . 
Ach, bo to przecież Propaganda Zagranitana 
urządza! Bo to sócjalista, znienawidzony, 


pagańdzie? Czy socjalista może się znać ua 
*czemkolwiek? Czy może skutecznie i z Pa 
kiem dla kraju, dla imienia i sławy tego kraju 
pracować?  Korespomdenci tych. gazet wiedzą 
dobrze, że myślą inaczej. Myślą, jak wszyscy: 
tylko lepsze jest wrogiem dobrego.: Czy nie 
trzeba, się cieszyć, że w tym marazmie, 

jest treścią naszego życia, tym bëzsloneotnya i 
jalkże smutnym krajobrazie naszego T 


żełaznej energji i talentu stworzyć ooś dose > 


lepiej, wyschnie: mój- kałamarz, rzecze kores 
pondent wiadomej prasy. zanim przyznam, że ` 
białe jest białem, o ile Daszyński, socjalista, 
szef Própagandy Zagranicznej tej białej, de 
necznej plamy jest malarzem! 

AE Bezmaska. 


A 


; Do zerwania między sprzymierzeńcami nie 

Nie należy dramatyzować sytuacji i w 
przypuszczeń co do możliwości zerwania 
mocarstwami sprzymierzonemi, Jestem pewny, * 


po drugiej| stronie kanału La Manche panuje rów ś 
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Sky Hire j ZE 


zp 


NE 


zd przekczer.e, że, gdyby po pomyślnem zwał 


czeniu  wspóinem wszelkich - trudności poprzed” 


nich. obecnie przymierze roubilo się o sprawę G. 3 
| śląską, ią, Pur to, iż susilowamo ireli 


wiey i na lewicy). 


__ Francją wała złrwiącha zdawanie. 
s Preatieneg; żeby o" wymierzył j 


przež żywtoły polskie, Byłem w Londynie, 
wiadomość o tem doszła do tas. Rząd 


| uczynił to, eo mu nakazywał obowiązek, zee 
1a asdi 3 
Sa i 


Na Śląsku znajdowało papę 2. 


Niemey flo zrozumieli słowa Lloyd Gomes, | 
Wied. oaii wie od 2 


nością prawną. Stąd Polacy mieli słusme powody. | „słoma, wyrzeczome przez L. George'a = 


0 | do nącziej, że Gląsk przypadnie im po plebiscycie, | 


Ki 


-| gnie dalej Briand — pragnie Seislégo wykonania 


kai wiee aana, Po odbyciu 1 


rtaga premjerem angielskim Prawdopodobnie 
„zechce on jednak uznać, rodne EE» <BR 
| aston interpretację traktatu”, 


i pisze, ze gnozu= | 
mieniem, z szacunkiem, z sympatją nieraz ser 


ki uczynili propozecję wspólną w sprawie przy- 
dzietemia odpowiednich terenów Polsce, Nie moją 


jest bo winą. że komiskrze nie mogli przyjść da 


porozumienią, Limja. araniczna. proponowana przez, 
komisarza angielskiego. przeprowadzona była w 
ten sposób, iż dawała Polsce tylko 194 tys, glosi 
jących u pośród 479 tys., którzy wypowiedzieli 
się za Polską". : 


jej zachowanie ymmnej krwi (żywe oklaski): 


(nia, mestępnie zaś oklaski z wiełu taw), Chcę 


przyjęcia 
tych zobowiązań, nietylko alsreptował je, lecz rówr 
nież wypełniał, Praneja posiada siłę co jej po- - 
zwsła ufać samej sobie, ale jednocześnie Eagen 


Rząd bronił interesów Francji, 


Nie mogę tu pominąć twierdzenia T 


wół że rząd irancuski postawił Francję w 


KS 


ad PA 


upokarzającej, Uważam, że interesów Teea de . 3 


l 


są 


« 


ama TRIK", WRA O NO i cżja 26 maja 1921 m. 


|| pm moza m 


me broniłem (żywe oklaski ma większości ław , 


poselskich). O ile izba nie podziela mego zdania, 
niech wypowie to wyraźnie: (burzą oklasków na 
wszystkich ławach). Można bowiem przyjąć poli- 
tykę odmienną od mojej. Przyjąłem swoją część 
-odpowiedzialności. panowie przyjmiecie część. wa- 
szą, Co do mmie, to mie zmienię mojej polityki aż 
do czasu, gdy nakaz konieczności będzie tego wy- 
magal (burza oklasków), Z tej strasznej wojny 
wynieśliśmy traktat trudny do wykonania, - Pra- 
gnę*zapowiienia pokoju jedynie za pomocą tych ; 


rodków przymusowych, które cą przewidziane | 
przez traktat; ale w razie, gdyby jutro zaszły me: 


„padki, które mogłyby zagrozić bezpieczeństwu | 


Gas FRANCUSKA 0 MOWIE BRIANDA. 
Paryż, 25 maja. 

|. A. T.). (Havas). Dzienniki podkreś- | 

że mowa wygłoszona przez Brianda osią- 
pach wielki sukces. Prasa pochwała polityke 
Brianda pełną metody, stanowczą a umiarkowa- 
ną, która jedynie — ich zdaniem może przy- 


` czynić się do przywrócenia i utrwalenia ogól- | mji otrzymały rozkaz 


nego pokoju w Europie. 


Francji w razie, gdyby przyrzeczenia dra Wirtha 
nie były dotrzymane — rząd francuski przedsię- 
weźmie niezbędne środki wykonawcze (oklaski 
ma wszystkich ławach). (W tej poważnej 
rząd zmuszony był powołać jeden rocznik wojskowy 
Był to krok bolesny po pięciu latach wojny, ale 
ci ludzie powołani do sźeregów, poświęcając kilka 
tygodni swego życia, osiągnęli poważne. wyniki, 

Przechodząc następnie do krytyki, którę Wy 
wołało to zarządzenie, Briand dodał: Czy względy 


polityki, jako takiej, będą zawsze ciężyły na Ba- | 


| szych sprawach zagranicznych? 
Następnie premjer Briand poruszył sprawę 


|. tnberpelacji Tardieu w kwestji odszkodowań, 


Walka o Górny Sląsk. 


| 


ij 


WOJSKA. ANGIELSKIE NA @. ŚLĄSKU. 


Londyn, 24 maja. 
-(P. A. T.). (Havas). 
Izbie Gmin na interpelację Chamberlain 
stwierdził, że obecnie żadne siły angielskie nie 
znajdują się na G. Śląsku. Cztery bataljony 
piechoty wot yi znajdujące się w Nadre- 
udania się na G. Śląsk. 
O ile to będzie możliwie jest przewidziane n”. 


- PRASA NIEMIECKA 0 MOWIE BRIANDA. | większenie tych sił. 


Berlin, 25 maja. 
(E. E.). , Mowa Brianda w parlamencie 
im wywołała w prasie niemieckiej 
- wrażenie nawskroś dodatnie. Naogół panuje 
przekonanie, że mowa ta przyczyni się do od- 
jerez atmosfery politycznej. Wszystkie 
„z. w$gjątkiem prasy radykalnej pochwa- 
| mowę premjera francuskiego, ostrzegając 
ie przed zbytnim optymizmem 60 do 
3 fi Francji w sprawie zagłębia Ruhry. 


SPRAWA GÓRNOŚLĄSKA W IZBIE DEPU- 
TOWANYCH. 


Paryż, 25 maja. 
1 (BE). W liczbie interpelacji złożonych 
— w izbie deputowanych w sprawie polityki za- 
, znajdują się trzy nowe interpelacje 
- deputowanych: Belęt, Rogaud, Lorin, tyczące 
„się specjalnie kwegstjł górnośląskiej. W tej 
` samej sprawie złożyli interpelację deputowani 
-Peyrou i Monutet. 
PRZESTROGI ANGIELSKIE. 
"Paryż, 25 maja. 
(B. E). Z Londynu zaprzeczono. jakoby 
Sesja ‘angielski wręczał jaktekolwiekbądź noty 
_ ambasadorowi niemieckiemu w Londynie 
- Stahmerowi w sprawie udziału band wojska 
ego w wypadkach górnośląskich. 
Koła miarodajne stwierdzzją, że nie należy wy: 
- cięgać stad- , aby angielski urząd do 
spraw zagranicznych zachowywał się biernie 
"w tej sprawie. Od chwili wybuchu powstania 
_ na G. Śląsku rząd angielski nie zaniechał żad- 
z" akazji, aby daćido poznania kołom kiero- 
Berlina, jak poważne następstwa po- 
za sobą wkroczenie bamd niemiec- 
na Górny Śląsk. Przedstawienia w tym 
- sensie czynione były wielokrotnie przez amba- 
_ sadora angielskiego w Berlinie lorda Afberno- 
ona oraz komisję międzysojuszniczą w Opolu. 
J4 maja minister spraw zagranicznych Curzon 


Jaz 


_ w rozmowie osobistej ze Stahmerem powtórzył 


- mó, ;ż Anglja domaga się, aby Niemcy wydały 
- niezwłocznie zarządzenia cólem umiemożliwie- 
- nia werbunku oddziałów ochotniczych. oraz 
aby zorganizowały ścisłą ochronę granicy z 0- 
ż pieb: scytowym i- przeszkodziły bojko- 
- tówi ekonomicznemu i temu Wszystkiemu co 
- utrudnięby mogło pomyślną likwidację wypad- 
_ ków na G. Śląsku. 


- WŁOCHY PRZYŁĄCZAJĄ SIĘ DO DEMAR- 
e FRANCUSKIEGO W BERLINIE. 
ZA Paryż, 2% maja. 
= (EE). Bonino Longare, ambasador wło- 
„si zawiadom:ł 24 b. m. francuskie ministerjum 
aw zagranicznych, że rząd włoski . polecił 
u ambasadorowi w Berlinie Frasał:* emu, 
ł dłożył rządowi niemieckiemu oświad=. 
żę ‘w tym samym duchu, co i ambasador 
cuski, mianowicie „energiczne żądanie, by 
- rząd niemiecki przedsięwziął wszystkie. krok? 
L. Śri SA a. zbrojnych wystąpień nie- 
È przeciwko Polakom. 
* STANOWISKO WŁOCHÓW -WOBEC NAJA- 
"R ZDU NIEMCÓW. 
a abi i Bytom, 25 maja. 
z” + Donoszą z Opola, że oficerowie 
oświadczyli, iż nie zniosą wtargnięcia 
m mach. ahoni bawarskich na teren gór- 


a Nowy "PROJEKT PODZIAŁU ŚLĄSKA. 
X Berlin, 25 maja. 
Aj A E ÉJ. „Deutsche „Allgemeine. Ztg.* do- 
mos. z Rzymu, że hr.: Sforza wypracował dla 
- Rady „Najwyższek nowy projekt podziała Gór- 
*go SI Wedlug tego projekiu Niemcom 
ypadłaby. część Górnego Śląska, która wy- 
`v Mazala -większość niemiecką. « Polska" otrzyma- 
JAAD id węgłowy, Niemcy zaś — a stre. 
iej części kraju R 


a ROANSJA MIĘDZYNARODOWA. NA, 
11. GÓRNYM ŚLĄSKU. 
Amsterdam, 25 maja. 

R ś),. Międzynarodowa konterencja 'fe- 

z e union' ów. w której jako-delegat 
Francuski uczestniczy} Jouhanx, „postanowiła 
- wysłać w pie 
„ ny Śląsk specialna komisję dla zbadania strę: 
> my ekonomicznej sprawy górnośląskiej. 


SE PEE R D EIE roc, AE WAŁA w OW a O 


rwszych dniach czerwca na Gór 


KOMUNIKAT POWSTAŃCÓW GÓRNOŚLĄ- 
SKICH. 


Bytom, 25 maja. 
(E. E). Komunikat głównej kwatery wojsk 
powstańczych z dnia 25 maja. Na froncie pół. 
mocnym i środkowym nieprzyjacieł wzrbęwił 
bezskuteczne silne ataki pod Gorzowem, Oleś- 
nem, Zembowicami, Sporokiem oraz Zalesiem 
i Januszoszkowicami. Po zaciętych walkach 
dzielne. oddziały powstańcze broniąc swej wła- 
snej ziemi'i rodzinnych, wsi odparły wszystkie 
ataki Niemców nasłanych z Hamburga, Erfurtu 
i Bawarji. - Nieprzyjacień używa przy atakach 
nfin z gazami trującemi. 
23. mosty szosowe. na drogach wiodących 
po stronie linji niemieckiej w kierunku na gó- 
rę św. Anny zostały wysadzone w powietrze. 
Na odcinku południowym po klęsce ponie- 
sionej przez Niemey pod Olzą odbywa się obu- 
stronna wymiana strzałów. Podpisano: Lubie- 
niec szef sztabu. 
ATAK NIEMIECKI NA PÓŁNOCY. 
Bytom, 25 maja. 


była największą z dotychczasowych. Obejmo- 
wała ona przestrzeń 30 kilometrów. Powstań- 
cy odparli wszystkie ataki zadając nieprzyja- 


cielowi olbrzymie straty, które oceniają na 20 


niemiecki trwa. w dalszym ciągu w jednym tyl- 
ko miejscu -jeszcze, a mianowicie 
dzieniem. |. 


KONTRAKCJA POLSKA. 

r Bytom, 25 maja. 
(E. E.). Kontrakeja polska już się. rozpo- 
częła. Annaberg (Chałupki) z trzech stron o- 
toczone są przez oddziały powstańcze. .. 

" ZAMKNIĘCIE GRANICY. 

= 25 maja. 
(P.rA. To) 
policyjne celem zamknięcia granicy  górnoślą- 
skiej zostały RACK ay jest 
zamknięta. - 
PRASA NIEMIECKA 0 WERBUNKU nal 

A eii 
| erlin, 23 maja. 

(E. EJ. Wbrew ek podawa- 
nym przez biuro Wolfa, Niemcy w dalszym 
ciągu wysyłają wojska na pogranicze śląskie. 
„Vorwärts“, „Freiheit* i „Rote Fahne" stwier- 
dzają, że werbunek prowadzony jest nadal. 
„Vorwarts” wyraża przytem nadzieję, że nowe 
rozporządzenie prezydenta Rzeszy położy temm 
esej „Rote Fahne“ występuje w nader ostrej 
: formie przeciwko .„intrygom  nacjonalistycz- 
nym“, w których dopatruje słę akcji antyrzą- 
dowej. „Freiheit“ stwierdza, że sytuacja poli- 
tyczna wciąż się” pogarsza. 


faze Bytom, 25 maja. 


mundurach, częścią po cywiłnemu uwijają się po 
całym powiecie. Krążą liczne samochody ciężarowe 
z żołnierzami bawarskimi. Na samochodach widnie- 
ją orły bawarskie. W 6 piekamriach w Głubczy- 


OR ROR 
Bytom, ©5 maja. 

(B. E) Dowódziwo. oddziałów miemieskich: na 
` Górtym Śląsku zmajduje Się w punktach od- 
powiednio do trzech głównych grup atakujących. 
Sztab grupy środkowej zmajduje się w Pawłowianie 
(Gmadeteld) w powiecie kozielskim. Szefem sztabu 
"tej grupy jest baron von Reibniiz. Grupa połudmio- 
wa ma swój sztab w- Raciborzu, północna zaś — w 
Gogolinie. Prócz. tych trzech grup jest „jeszcze sa- 


Dreżnie przybył pociąg z amunicią i hełmami sta 
iowymi- w drodze ua Górny Śląsk, dokąd wysyłane 
są również liczne transporty wojskowe z Mona- 
chjum, W akołicach. Prudnika grupują się čoraz 
większe masy wojsk niemieckich, 
GWAŁTY NIEMIECKIE. . 

Bytom, 25 maja. 


(E. E.) - Gwałty miemieckie w Opolskiem nie 


Odpowiadając w 


WOJSKA. NIEMIECKIE. NA GÓRNYM ŚLĄSKU. ' 


E. E.). Granica njemiecko-sląska jest yy dal-- 
szym ciągu. otwarta.. W okolicy Glubczyc i Koźla: 
lużne. oddziały Orgescha bawarskiego częścią w 


adah aapa snieginis 


: Bèrlin, 
(QB. E): pE ni Fahne* na dworzec w . 


| 
| 


(E. E.). ` Ofensywa niemiecka na północy . 


‘Berkin, 
(Biuro Wolffa), Zarządzenia ļ' 


3 plec 
ma rodzinę, 


ustają. Wielu Polaków ratuje się ucieczką przed 
grożącą im nieciybną wady doj W Głogówku Niem- 
cy zamordowali weterynarza Sobotę i Pisarczyka. 


chwili | Poza Odrą Niemcy wywożą do obozów koncentra» 


cyjnych w Niemczech poza terenem plebiscytowym 
wszystkich Polaków, powyżej łat 15. Niemcy w o 
bozach koncentracyjnych męczą i katują Polaków. 
Niemcy wywożą z wiosek „polskich wszystkie konie 


A «bydło, "Wywieziono wszystkich Polaków A 


i kobiety z wielu miejscowości, 


Praga, 25 maja. 
(E. E): Strajk metalowców rozszerzył się 
również na prowihcję i objął inne gałęzie prze- 
mysłu. Kolejarze postanowili nie dostarczać 


|tewarów do fabryk, w których wybuchnął 


strajk.. Burmistrze miasta Pragi i innych miast 


postanowili wpłynąć ną prezydenta ministrów, 


aby rząd przyczynił się do zlikwidowania straj- 
ku. Dotychczas strajkuje 80.000 metalowców. 


Wyjazd delegaci sowieckiej 7 Rzym 


25 maja. 
„(E. E.). Rosyjska delegacja sowiecka z 
Worowskim na czele zażądała od rządu wło- 
skiego wydania paszportów. Worowski o 


Stil metalowców w Cetati. i 


Nr. 187 ` 


świadczył w wywiadzie ze współpracownikiem 
„Messagero'', iż powodem nagłego wyjazdu jest 
okoliczność, iż delegacja sowiecka nie mogła 
uzyskać od rządu włoskiego dostatecznych gwa- 
rancji pozwalających na/ roźwinięcie ` skutecz- 
nej akcji ekonomicznej ; politycznej 


- Wiadomóści telegraficzne. 


. — Wybory do parlamentu Ulsterskiego odbyły 
się 25 maja. Wybrano 70 kandydatów. ua 52 miej, 
sea. ` 

— Urzędowe doniesienie z Waszyngtonu stwier- 
dza, że Japonia wysłała notę zupełnie zadawalającą 
W kwestji wyspy Yap- - 

— W fipeku wznowięto procos ołicerów aio 
mieckich, oskarżonych o okrnine traktowanie jsf- 


=i „kławiestja”* aia ma- plijen pa 


wiadają nastanie dłuższego okresu suszy, a skut- 
ZAW rane 
calych okolic kraju, | 


"Ruch robotniczy: 


Li tycia parti. 


©. K. W. W piątek dn. 27 b. m. o godz. 8 
wiecz w mieszkaniu tow. Praussowej, ul. Kilo- 
mowa 20 m. 12, (V-te piętro) odbędzie się po- 
siedzenie Centralnego Komitetu ‘W w- 
czego. Towarzyszy członków C. K. W. prosimy 
o przybycie. j 5 


wolucji“ : 


Dn. 28 maja 4 i 11 ozerwca—Historja | 


Wielkiej Rewolucji ii wyspy tow. 


Francji — Poseł tow. Dr. F. Perl. 
Dnia 2 lipca — Rok 1848 w Środkowej 
Europie — tow. poseł N. Barlicki: 


Dnia 16 i 28 lipca — Komuna Paryska 
jałkowski. 


godz. 7-ej wiecz. ak APELE |] 


r 


e e E] 


we E RT 


STRAJK W PRZEMYŚLE NAFTOWYM. 


są nadzwyczaj rzad. 


czenia grupy krośmieńskiej Związku urzędników 
naftowych, która wodzi rej w całym Związku urzę- 
„dników nattowych, 


Sprowadzone na czas strajku do powiatu kros - 


mieńskiego wojsko, jest używane nietylko do osłów 
stróżowania i zabezpieczenia fabryk, kopalń i po- 
rządku, jakoteż spokoj» publicznego, lecz także mos 
airot Rn dn at m8 sę 
madtsza posługi, Ale co a, to uży 
rap aor akr Aira wozi 
dia interesów i korzyści poszczególnych osób pry- 


Z maja. 


 wałoydh jx m. p. paskarzy. 


Drohobycz, 
Dzis odbyło” się tutaj olbrzymie 
robotników, w 


it sieja. 


Sannizy, maju LAG Uik Siro 
- } "mi. pełnym te > 


Klub Robożniezy Driołnicy Mokotowskiej, Ba- | myśle naftowyan, - 


gatela 12-a, -Dnia 27 b. m.'w piatek o godz, Gej | 


odbędzie się. zebranie zarządu klubu. Prosimy tow. 
a punktualne przybycie. 
e Gi ccc 27 b, m. 
O AE MOE ORAT T 

S : 
g eT 
a godz. 7 w lokalu 
da isinna żonie. 
-- prielnica Jerozolimska, Wzywa eaii tö- 
warzyszy członków Związku zawodowego szewców 
z Leszna 58 na posiedzenie partyjne da. 80 maja 
igi ZA A 
41), sprawy bardzo ważne, ` 

Dzielnica Ochota, W piątek du. 27 b. m. o g- 


PORODY JE 


6 w lokalu dzielniey (Grójecka 45 m. 36), odbędzie | „, 
komitetu, 


się posiedzenie. 


Drielniea Nowe-Brudno, W piątek dn, 27 b. m. | ni 


o godz. 4 pp. w lokalu dzielnicy (Białołęcka róg 
Bowiem), A Sęk mhadain 


iaae NEDAD POEN 
b. m. o godz. 6 w lokatu dzielnicy, NZ 3 


zebranie kolejarzy- 


Duielniea Jerozolimska. Zebranie -Wydzial | „gw. 


Kult+Ośw. Dzielnicy Jerozolimskiej odbędzie się 
w piątek, dnia 24 b. m. o godz. 6 wiecz., punktu- - 
alnie. Proszeni są © przybycie tow. tow. Samdecki, 


Te E E: i Turczyń- 


Fuh zawodowy: - 


| Strajk w zagłębiu naftowem. 

Odbywająca Się przez dwa dni konferen- 
cja pracodawców Z robotnikami w sprawie za 
kończenia strajku w zagłębiu naftowem sis da- 
ła. klęsce wyników. 

Robotnicy i pracodawcy: przekazali Swe 

ictwa komisji, złożonej z 6 przedsta- 

wicieli robotników i 6 przedstawicieli . praco” 
dawców. Komisji tej dose załatwić Sprawy 
strajku. (E. E.). ! 


(Chłodna 41), odbędzie 


Z. P.S. M. Zebranie walne oddz. warsz. Z. P, 
M.S. odbędzie się dzik, o godz. 10 rano przy uł. AŁ 
Jerozolimskie“ 56. Na porządku dziennym sprawa 
reorganizacji oddziału j sprawozdania ze zjanda, 


w bd 


mującej od pewnego czasu w Rosji posuchy, przepo- 


najroz 


7 BA 


=d 


7 


„śrieielki 


* 


. lokaty terminowe, płacąc w myśl zalecenie Rady | 


Nr. 137 


-Oktawian Zagrobski 


inżynier-=technolos, 


urodzony w roku 1871 na Podolu, zmarł 21 kwietnia 1921 r. w Nervi we 
„Włoszech i tamże pochowany został. 


ROBOTNIK“, czwartek, 26 maja 1923 a 


Cbieb, wypiekany w piekasniach Wi Z. produykowa- 
| ny jest z czystej dobrej mąki amerykańskiej, a wy- 
różnia się nietylko dobrocią, ale į konkureneyjną 
| ceną. To właśnie wywołuje nadużycia zę strony spe 
kulantów. Aby zapsbiedz złu Sekcja Chlebowa W. 
Z. zwraca się do ludności « prośbą o kommunikowa” 
nie zażaleń na sprzedaż po wyżsżej cenie, odmowę 
sprzedaży, zły gatunek chleba lub brak wagi, przea 
telefon Nn..279-21, lub ustnie Rymarska 3 — Sekcja 
Chlebowa: 
Sprawa osadnictwa wojskowego. Z inicjatywy 
p. ministra spraw wojskowych gen. por, K. Sosm 
kowekiego -zajęło się Ministerium Robót Publiez- 
nych kwestią udzielania pomocy przy budowie osad 
żólmierskich na obszarach przyznanych ustawą © 
nadaniu ziemi żołnierzom. Według ukladu, zawar- 
tego między wspomuianemi ministerjami, Min. Rob. 
Pubi. podejmuje pracę przy pomocy sił i zasobów 
wojskowych, ,ż tem, że strona ongenizącyjna całej 
akcji ukleżeć będzie do Generalnej Dyrekcji Odbu- 
dowy, M. S: Wojsk. natomłast udzieli oprócz perso- 


M te waki o. miemtania 
„4 miyi akomisyjnych, 


z" 


Z powcedu możatki, wydrukowanej w. nrze 
107 naszego pisma p. ti „Bezprawia policji", Re- 
ferat prasowy Głównej Komendy policji państw. 
prosi nas o zamieszczenie zasiępującego wyja- 
śu.enia : 

i Mins'erjum Spraw Wewnętrzmych poleciło 
w dmiu 14 maica r, b, wysiedłić s Warszawy obco” 
krajowca p. Szachnę, zamneszkującego lokal nr, 
17 w domu nr, 8 przy ui, Miodowej. Szachno opu- 
ścii Warszawę przed terminem wysiedlenia, O- 
próżnione mieszkanie właściciel domu, 'p. Zabłu- 
dowski oddał rządczyni domu, p. iKleniewskiej, 
która już w marcu 1920 roku jako prowadząca 
meldunki, puczynilz urzędowe kroki, aby uzyskać 
w razie opróżnienia jakikotwiek lokal w domu: 
ar. 8 przy uł Miodowej, W kilkanaście dni pół. 
miej zgłosiła ię p, Roszkowska z nakazem Urzę- 
du mieszkaniowego, upowsżniającym ją do zajęcia- 
iakalu pp Fleniewakich. (Powodując się przepisa- 
mi adminiętraryjnemi, żądającymi, aby rządca do- 
mu zamieszkiwał w miejsca swego zajęcia, komi- 
sarz 12-go okr, zwrócił się do Urzędu mieszkanio- 
wego z wniecskiem o cofnięcie nakazu wydanego 
gp. Poszkowskim, w masiępstwie czego Ministe- 
jum Spraw Wanogoczych wstrzymało nia 
eksmisji. 


14 p. 
Co do Abor kdójentów, miarodajną dla Ban- 
ku będzie imsirukcja Rady Nadzorczej, aby stinanso- 
mać w pierwszej limji kooperatywy spożywcze i 
wytwórcze, oraz gminy miejskie, przyczem jednak 
pozostawiono Dyrekcji wolną rękę w kredytowaniu 
również prywatnych firm i osób. 
W zakończeniu Walne Zgromadzenie postano- 
wilo zwrócić się.do wszystkich organizacji robotmi- 
czych z gorzoeam wezwaniem, aby jalkiajusilniej po- 
pierały działalność Banku, gitując za lokatą w 
Bańku, oszczędności i funduszów robotniczych. 
Bank mieści się przy ul. Marszałkowskiej 99, 
gdzie zajmuje narożnik z uł. Nowogrodzką. Coya- 
ności Banku. będą otwarte natychmiast po. ukończe- 
niu przeróbek wewnętrznych, prawdopodobnie o- 
koło 1 czerwca T. b. 
Notowania giołdy warszawskiej. i 
„/ Dolary St, Zjedn, 1805r; gotówiką, 
1006 czeki. s- 
' Franki franc. 88% czeki 
- Fulify yter 41254100 tzeki, 
Marki niem. 16,80—17 czeki. 
Lei rumuńskie 17,50—-18 juet 


CY m. Mroczkowski 


Dziś Z. eker i Kawalos, oraz 


łych z demobślu. Ponadto wojskowość odda do dys- 
pozycji Min, Rob. Publ. szereg zakładów i wytwór 
ni, znajdujących sję dotychczes w zarządzie wojsko- 
wym. 

"Wznowienie Encyklopedji Wychowawezej, To- 
w, Nsuozyrieli Wyższych wznawia por 
żytecznę i %ielee pot e wydawnictwo: Ency- 
klopedzę Wychowawczą. Encyklopedśa ta, której do- 
tychczag ukazało się 8 tomów, ze względu na brak 
środków zostala przed wojną przerwana na literze 
P. Obecnie komitet redakcyjny rozpoczął żjaż swą 
pracę i wkrótce wkaże się monografia p. t. polaka”, 
zawierająca oświatę i szkolnictwa do chwili osta- 
tniej w opracowaniu kilku specjalistów, Książnica 
Paliska Tow, Naucz. Szkół Wyższych rozpoczęła już 
przyjmowanie prenumeraty na dalsze zeszyty w ge- 
nie 50 mk. za zeszyt i sprzedaż zeszytów poprze 
dmich. , Zawierają one szereg cemych monografji, 
rospaoii i artykulów, poświęconych  wybitniejszym 
pedagógom, wybitniejszym uw ta wychowawe 
je i pedagogiczny. RWE 

" Sfraże Ogniowe. Dnia 22 maja fi r. -orb się 
doroczne walne zebranie szłonków Związku Fiorjań- 
skiego, jednoczącego straże ogniowe na pe oz 
Król. Kongresowego a udziałem 73 del prze- 
ważnie z prowineji Członkowie. Związku Florjańi- 


RE 7005 WERONY SEE - — > 


$“ $ 
++ 


Z powodu totail” p, €F „Głosy czytelników”, „mmając konięczność podstawy orga- 
wydrukowanej w zr 108 naszego pisma, Referat acii ua zasadzie decentra: w 
prasowy Głównej Komendy policji państwdwej celu połączenia wszystkich orgax „strażackich 
prostuje, iż neprawdą jest, jakoby dzielnicowy 8 SĄ POGODY em w zjednoczonej „Polste, upoważnili zarząd Związku 
komisarjatu P P. nie“ makazu eksmisyjne- (według danych Państw, Instytutu Metedrologicz.). do porozumienia się z połkrewnemi organizacjami Ñ 


go Urzędu mieszkaniowego p, 
katorce mieszkznia nr, 1 w domu nr. 62 przy ul, 
Chmielnej Przeciwnie, nakaz tem, stosownie do 
polecenia, o”czytał p, Hulińskiej w obecności wła- 
anieszksnia nr, ! i p. Grefneria, mającego 
objąć mieszkanie po pp. Hufińskich, Na tem, oraz 
na wręczeniu p. Greinertowi klucza od pokojw pp. |. 
Haufińskich, otrzymanego od p. Hufińskiej i oba |-wię 
wieszczeniu termau 24-godzimnego dò opr ia 
mieszkania, ograniczyła się czynność- dzielnicowe- 
go Nakaz eksmisji mosit datę 19 z m, w dniu 
zaś 26 z. m. Itomisarjat otrzymał wstrzymanie eks- 
misji z dnia 19 z ATTE V ZĘ kich . 
polecenia te'efon'cznem żądaniem Urzędu miesz | = 
kaniowego. natychmiastowego wykonania , Sakara i 
na ras p. Gretnerta. i i 
u 


_lycie gospodarcze, 


BANK LUDOWY z WARSZAWIE, 
Otrzymujemy komunikat: 
W dniu 20 b. m, odbyło się Nadzwyczajne Wał 


na Zgromadzenie mom osi Banicu RE 
w Warszawie. 


Temperatura najwyższą wynosiła wczoraj w 
Warszawie -|- 22,30, najniższa + 119. 
Prawdopodobny stan pogody w dniu 3-4 
Pogodnie, ciepło, wiatry lokalne. 
ZJAZD LOKATORSKI, 
aaa EB m, ło. u o oaen 


zwyczajne zebranie walne w celu uchwalenia bez. 
zwłocznego. wprowadzenia go w życie, Ka 


(a) © drukarnię miejską, Niemieckie władze 
okupacyjne zarekwirowały dawną drukatmię poli- 
cyjną, mieszezącą się w Ratuszu, a słanowiącą wia. 


generalną, zgodziło się wreszcie wydać magistrato- 
wi wzamian tych dwóch maszyn dwie żnne maszyny, 
znajdujące się w drukarni państwowej w Chełmie, 
"Do podpisania umowy w tej sprawie z zarządem 


a) pet i popierać spazlką akcję 
społeczną celem jaknajszybszego rozbudowania 
„| miast; b) Sprawę rekwizycjł mieszkań poddać szer | 

rakiej kontroli społecznej; e) Zadać możliwie 
szybkiego zkoszarowania wojskowych; d} Domagać 
się zorganizowania. akcji .plauowej, „mającej nace 


| (a) 0 majątki tandaeyjne. Salam posieonii 
zwrócić się do posłów m. st. Warszawy z prośbą 
o wniesienie dô Sejmu projektu ustawy o przeka- 
zaniu na wlasność gminy m st. Warszawy majątku 
$ , należącego do fundacji $pitalnych 


podległych akc War- 
sig 


i szawy. Równocześnie zwrócił do nade 
| miejskiej a zatwierdzenie tej decyzji. i 
Łazy Zjazd statystów miejskich w Polsce, Da. 


Hermana Diómanda `i Bronisława  Ziemięckiego, | 8 
oraz tow. Zotji Praussowej, Konstantego Demidee- 


10 miljonów marek. Zadaniem EA: 
udzielanie kredytu f Ra 
tym, które ze względu (PT zka ma p m 
polityczny, z trudnością uzyskują kredyt w bam | 5- 
wach handlowych, oraz współdziałanie ny rozwoju” wk 


- Uchwalono też: a- e wyrazić podziękowanie strom 
kooperatyw i wytwórczych, przemysłowych ż wolnych, 
Radę Nadzorczą Banku stanowią: tow. 4 nictwąm Jeticowym, | które szczerze broniły praw 


Ignacy Daszyński, tow. poseł. Bronigigyy Ziemięcki, Katorów: aby" podczas A ę woborów 
tow. poset Jędrzej Moraczęwski, tow. Antoni Bary- | do ago Sejmu, jak również do rad ga , 
ka, lawuik miasta Warszawy Toeplitz, tów. Jan głosowali na s<pmictwa prawdziwie demokra- 
Czamocki, tow. posel: Emil Bobrowski, tów. Aleksy | trome, 34 
sel aap Betr amin tow, Er Sheidi E P Sprzedaż sklęba. W ostatnich czasach pait" -rego finansowania podjął się doo mias w rò 
A „|, składnicami chleba tworzą się znowu S yie ii: rzymiego,praktycanegp j naukowego 
Dyrekcja składała się początkowo z tow.: Dia- |. „często słyszą od od sprzedawców x znaczenia, jakie mają gruntowne : à stosun : 
mienda Hermana, Praussowej Zofji i Demideckiego brak: Tymczasem W wielu punktach 17 w "ków miejskich dlą' sanacji tychże, Zjazd wyłonił z 
Konstantego. Na ostatniem Walnem Zgromadzeniu kontrolą Wydziaiłu Zaopatrywania chleb siebie komisię, której zadaniem będzie realizowar 
dopelniono skład Dyrekcji, przez zaangażowanie. w sowy pozostale mierozprzedany. D hié tych postulatów, które ziaz? powziął 
chanakterza Dyrekiora, zarządzaikocgo-P. Bdnimda | © wsjertęk, uprotdanej pak dhacji: Niekktóczy: spt Jv ò -Bółaka-Amęrykański Komiłet I rr i 
Statkiewicza. i 1 r akt, zaj Ś 
i dawcy: głoszą © braku chleba, na który miasto wy- „uetewadią subweneję dla Polskiego owęrzystwa Pe~. 
Jedną z póważniejszyćh spraw, zadecydowenycdh zaaczyło cenę konkurencyjna, aby wyprzedad chleb - dfatrycznego na wydawanie czesopisina „Pedjatcja: 
przez Walne Zgromadzenie, było podniesienie ka- koi iska” w. sumie *00,000 mk, > E. 
pitału akcyjnego Banku: do 80 miljonów marok, AW ERE ię om entry, 
z5 statutem, przeznaczoną jest dle śtąych zkojąnąc: Tow, wiódzy Wójsków piwek dnie |: 
juszów, na pozostałe 10 miljonów ogłoszoną ma być to „W Bl wy ię gi x 
subskrypcja, przyczem kurs emisyjny nowych akeji | odczytów, zc wia 
ma być ustalony na 4350 marek za 1000 nominal- przede: | ży NERO na tenat: -„orsęęowsny m Bro 
cha 
Bank liczy na to, że akcje najiha w pierws. kamt, Romana E 
szej lmji między członkami kooperatyw i organizacji ™ ików Historfi. 
dla podtrzymania których Bank został stworzony. wtiecz., w lokaty Aes ay 
Pozatem, poważne zainteresowanie Bankiem okazu» - - "Miasta me, 81), odkędzie się çue. 
ją polskie sfery robotnicze w. Ameryce. i áw. Tow. noga, + i ową na 
formalnie Bank będzie wykonywał wszystkie ulgowych instytucje i kooperstywy. W razie zgło- odb se ug rę zi ai Tgi v 5a- A 


czynności zwykłych banków handlowych, 2 więc 
będzie przyjmował wkłady na rachunek bieżący i 


szeń Wydział Zaopatrywania gotów jest DAARSAS 
liczbę- punktów sprzedaży, zwłaszcza na krańcach | 
awe Sac, gdzie punktów tych brak, czerwca 1, b., 0 g. Sej wiecz., odbędzie się m sie- 


i 186 Wstęp wolny, 


Zóbranię Stow, Kmerytalnego, Dida j4-go 


nei, pomocy w materjaie i narzędziach, pozosta” . 


b |. 


| sność miejską. Znajdujące. się w drukarni, utensylja: 


| wiał do ust 
iS gedinge] ama ej matki i sąsiadów, dziec- 


dzibie Stowarzyszenia Emerytalnego doroczne © - 
gólne zebranie. 

Zjazd maturzystów szkoły E, Konopczyńskie- - 
go.. W sobotę, dniu 4-fo į w niedzielę, dnia Ś-go 
czerwca odbędzie się dwudniowy zjazd maturzy- 
stów szkoły E. Konopczyńskiego (którzy . ulcońw 
ALI oddział realiy w r, 1540 i 

„A 


WYPADKI. 

= ZBRODNIE SAMOCHODOWE, 

f Pędzący z szaloną szybkością samochód oss- 
bowy prywatny z Woli w strone (Warszawy, jechaą 
eałą szerokością ulicy, czyli robił t, zw, ósemki. 
Przed domem nr. 78 przy ul. Wolskiej, samochód 
ten przejechał 50-letnią Ruchię Dwojrę Hamero- 
wą z ul. Wolskiej nr, 87, która poniosła śmierć 
na mięjscu, Szofer-zbrodmiarz zwiększył szybkość 
maszymy i popędził dalej, Przy zbiegu ul. Wolskiej 
i Płoakiej, tenże samochód przejechał na śmierć 
Władysława Wyeobiiskiegą z ui. Płockiej nr, 5, 

Szofer zmowu ucieki bezkarnie, 

Mniej więcej w dwie godziny po ostaimim 
wypadku, będący w patrolu starszy żandanm 2<g0 
płutont, Wżedysław Zielonko, przechodząc tltcą 
Chłodną, zauważył we wnęce między domem fr, 
5 a koszargmi straży ogsiowej, -jakis samochód” 
prywadny zr. 1200, którego szofer, zupełnie piłany _ 
zaczął tacierać numery z prod i tylu samochodu, 
Żandarm wiecząc o wsposznianych dwóch żbrad- 
niach. aresztował szotora, Romualda Sawickiego a 
uł, Ułańskioj, 

Dochodzenie prowulzyte przem 7 komisarja 
ustaliło, że sprawca tych zbrodni był Sawicki, Po- 
bił -on rekord dotychczasowych zbrodni, 

Nieudałą kradzież Wczoraj okolo 11 Z- 
za pownocą obwiorznia drzwi wytrychem = 
domu ekspedyezj"cgm p. f.: „Menton .1 Sk” 

5), dostali się. złodzi ieje, usiłując okraść 
kasę ogmioirwała Pror pomocy raj 


dów zrobił: otwór wietkości ię pół 
lecz .swraść nio im sio nie da gdyż p a 
Piotra 


zostali „przez tannie sze, 5%. y ra ; Puza, 
i i ' różne przyrządy do ja 
RE h onere złoty z 


„Skok z 4 apn, Do nań ur, 55 przy ulicy 
Twardej emina nikommt z lokatorów 
kobieta Awa let 35,5 sa z biaiym pieskiem do 


sieni na 4 piętro, iae zdjęs eam 
poczem wyakoozy 


8. dn. A ES) 


z napisem -W 
į dobnie ra to żydówka, 


Siąść na kotle, l Kenin ua pokrywą i parelniptym 
gorącą zupą, opera d rękami i „wpadła 


sze dy pogrzebem zgiężo się taw. Sapnis Po 
sługa”, 43 


Śmierteine ud/awiońłe, Zdetuż Henryk 
> age sym koszykarza, bawiąc się wraz z i ine- 
mi» dzieóm na. podwórza przy Solec mr. 

kawniek- kredy i fle i we i Mimo 


ko natychmiast 

Przy rozbióree dzwanożey,  Żórietmi Frame 
szek r arne (św, Barbary ar. :10), pracując 
przy rozbiórce dzwonn cy na pizon Saski 
aokości 8 piętra, w czasie rozdierania 
został mmy odłomicem muru i cegły 

rw „zak BB i rękę, Pomocy Tamioaemu mdzielił ną 

miejscu lekarz sonio 


Z sadów. a 


0 4 walutowe zę Kupiectwa Polsk, - 


stalali szczegóły, - poprzednich  posier 
'dzeń, notujemy więc tylko te zemania któr 


| wniosły do przewodu sadowęgo nowe lub charak- 


czne Ocz 
LIW iadfe dre marii 
poot. i M, kóry y sap y. Nad- 
wa itapata k . zazngcz, że mandat 


wogóle przyj t oda tie, Interessmi rems E ber 
Bāka ĝie pa, Se = to była rzecz 


o O. nadgysiach walutowych dowiedział de w 
wyje arara Banie otrzymaniu wiadomości o oroj 
Kdańsk mw, mę -uważgi wogóle. za SW 


bywać st e ua iędzeniach komite- 
| ZE z Dki Dyrektor żmudzki też 
abw Báni © z Piastem“ 


Prot się 
„ różnił się gl do ad swej e od p 


że zachodzi «tu pomy 
Pirih tomaczyłs śię między pann 


kath gs, dwa 2, Powod narad 


ka zachodzi panek Pó m strony Arre 
ei. lub odl sperie bya przez dyrekcję jakaś 


7 a idini, 3 zda inmemi. 
E7 ay alut A zosta popa 
ra | ustenowien: a hok si: dewi 3 


< jakie ye styczniu $, tytóku nadu- 
żyć bankowych i podkreśli. iż wiedmiał © wielkich 
zzmówieniech D. O. ka „Ps 
sta“, 


b 
„I świadek Kazimierz Brun, jakkolwiek czło- 
mek komitetu. kontrolującego i mady - nadzonezej, 
mówiąc o rewizjach kasy przezeń dokoaywanych 
stwierdza jednocześnie, że obroty Baku nie obr 
chodzi y go. — rzecz to byla dyrekcji, 

* "Świadek 'Gr/fhekeller, wicedyrektor ` Bania 
stwierdza, że załatwianie formalności dewizowy:h 
jeito w jego zakresie i że mu posiedzeniu Tow, 
„Konopi zwróci się doń M, Szereszowski, ban- 
kier, domagając się zopiace ią przez Bank czeku 
na 2i pół miljona marek. Gdy mu, świadek Gznuj- 
mił, że czek tem nie może być honorowany, gdyż 
mie odpowiada formainościom Z punktu widzenia 
ustawy o obrotach walutą, — Szereszowski od- 
rzekł na to, że czek ten musi być honorowany.j 
jako mający swe Źródo w tranzakcji, dokonanej 
polecenia min, Steczkowskiego; że jeśli więc nie 
będzie zapiacony, będzie musiał zareagować we- 
ovom emi. lub imemi represjami. Sowa te, choć 
nosiły cechy. pogróżki, były jednak wypowiedziane 
w tonie rozmowy towarzyskiej. 

Z: powódn tego incydentu, sędzia zarządził 
natychmiastowa ` wezwanie bankiera | Szereszow- 
skiego, co w związku; z samem vezanjem następ- 
mie tego ostatniego i konirontaęją jego z dyr. Kel- 
Jerem. wywołuje dużą seustcję. © czem później, 

Świadek Amton' Jurkowski, adwokat, radca 
prawny Banku- K, P, ustalą pod przysięgą że o 
nacużycizeh Banku dowiedział: się przypadkiem 
„w Ministecjum. Skarbu w pievwszej po'owie stycze 
Gdy miało się odbyć posiedzenie wydziału 
sawczegą ma kiórem byli: Mazurkiewicz, 
ki i Löwenthal świadek zagadnął o “e 
„ma cią. Dyr. Mazurkiewicz odepchnął: tę zarzu= 
ty. O umowie z „,Piastem'* dowiedział się p. Jur- 
kowski dopiero po katastrofie", Świadek zacho” 
dmit do Banku prawie codziennie, lecz głównie 
czymmość jego polegala na op'ekowaniu się ksu- 
„cjami hipotecznemi dla Banku, Dyr, Żmudzki 
przeważnie przebywa: we Lwowie, a dyr, Załcher 
także bywał wtiąż na rozjazdach, * 

à Na pytanie sędziego, świadek  žaznacza, iż 
nie ma wrażenia, aby go dyrekcja tezdeneyfn'e 
nie wtajemmiczała w Sprawy Banku. Jeśli. chod% 
o tremzokcję z ..Piastem 1 sytuacja wydawałą się 
świadkowi' niewyraźną. Uderzyło go, że pomiędzy 
Bankiem. a° Piastem“ nie byto umowy dodatko- 
wej. wobec czego Bank ewestualnie mógł ponieść 
- straty materjalne, A 
: Wezwany na żądanie przedstawiciela policji, 
p. Krzymuśskiego, p. Michał Srereszowski, żaznar 
czm, że istotnie mów'? Gryff-Kellerowi, że czas jest 
najwyższy już, by Bank K, P, zapacit nareszcie 
czek na 2 miljony 250 tysięcy marek, przyczm Za- 


iS 


KC koo SĄ 


w TELEFONY: 
Gabinet sze: ów 191-93 
Ekspedycja 191-95, 
ADRES TELEGR. 
„Fraperus”, Warszawa 


à. 


w wagonowych ladunkach stale nadchodzi 


Państwa Polskiego 
m Dom 
"Handlowy 


Jan 


toi.: 231-66, 244-86, 251.96. 


Gdańsk, Stadtgraben I? 
tel. 34-30. 


| Poleca najtaniej: 


Związkom, Sejmikom 


SLEDZIE na beczki, 


ŚMARY i OLEJE. 
KOLEJĄ. poja 
ASEKURACJA T 


204, 2 0369 aT e ia 


| WYSYŁKA 


re 


i : „Głos K tiv. 


Cena numeru 10 Mk. 
Keuakior naczelny; dr. F, Perl 


Gtwarte od 9—5 bez przerwy. 


SKA 


AA ANEVAR — 


dów w Warszawie i oferujemy pe najniższych cenach 
z natychmiastową wysyłką z Warszawy do wszystkich stacji 


ADOLĘ SWIEC 


Warszawa, Zielna 16. Telefony 82-11, 26-36, 29- 
Adr: tel. „SWIECADO” WARSZAWA. 


„Zródło Polskie" | 
Grodzieński i S-ka 


- Warszawa, Marszałkowska 93 


Kooperatywom, Stowarzyszeniom, | 


KOLONJALNE, cukry i czekoladę, 
MYDŁA i dodatki do prania, _. ... 
ia NASIONA, NARZĘDZIA ROLNICZE, 
ak; GWOŻŁDZIE, WYROBY ŻELAZNE, | 

NACZYNIA EMALJOWANE i ŻELAZNE 


RANSPORTÓW. | 


s Kobiet“ 


Do nabycia w Administracji „Robotnika“ Warecka” Nr. 7. 


„IUDUJNIA, czwaisięk, 26 maja 192 & 


Z Z O O O O EE O YW EA R A O GE O R CE A WA, 
` 


uważył że gdyby nie charakter spo'eczny Bemku 
K. P. to chyda moznaby było pomyśleć 9 0g:052e- 
niu Bankowi upadłości, zresztą nie chce. bynaj- 
muiiej 'szykanować Baku. Zapuzecza dalej ŚWia- 


dek. iby wspominał z tytułu owęgo czeku o mim. | 


Siezikowskim, być może, że nazwisko to miał na 
AS se wspominając wogóle sprawę Banku- K, P. 

à 4 
- „Ze względu na interes ogólmo-państwowy:, 
Szereszywski odmawia odpowiedzi sędziemu i 0- 
broie ma pytanie, czy jeździ z pewnym panem 
do Gdańska w celu podjęcia<aloji, 'tyczącej się 
kupaa merek polskich, przyczem świadąk „2a%na- 
cza (È później to nieco koryguje), że pytamie sę 
dziegó jest dlań k'opotliwe, a przedewszysik'em 
„niedopuszczalne; 

Uwaga ta świadka wywołuje ze stromy : sg 
dziego ostre mapomnienie i ostateczije sąd za. to 
zełhowanie, się skazuje  Szereszowskiego na 2000 
marek grzywny, 

<HRaGW, Szereszowski przeprasza, 
pierwszy staje, przed sądem i po przerwie nalożo- 
ną SĘ pare podwaja i składa 4000 marek na Gór 
ny SIĄSK, 


Wagóle Górzy Śląsk. podczas wszorajszego 


gdyż po. Taz 


dość buraliwego posielzenia, zyskał 6000 marek, 


bo inne dwie osoby, które podczas przewodu. są 


dowego daly folge zbyt długiemu językowi, SKa- i 


zane zostały również ną 2000 marek, 5 : 

(Wzięty następnie w nowy krzyżowy og'eń 
pytań; p. Szereszowski przyznaje, że w- wydzesle 
walutowym Ministerium Skarbu mówił, że oddział 
Ba ku K. P, w Gdańsku wypuszcza masami ma 
ki polskie w formie czeków, ` 

Na pytanie oskarżonego dyr, Żmudzk'ego, 
czy świadek Szer., dzialający w imię ogólmopań- 
stwowych imteresów, mógiby tu przed forum pu- 
biicznem stwierdzić, że był mężom zaufania in- 
stytucji ; pańd'wowej, Świadek. Szer. odpowiada: 
„Nie byłem. pa. służbie państwowej, lecz w Stosume 
kach ożywionych z Polską Krajową Kasą Pożycz 


kowa“. 

Oskarżony Żmudzki: „A czy świadek Szer., 
mówiąc o pobudkach swoich obywatelskich, e 
mógłby nam powiedzieć, czy prawdą jest. że WY- 
stepowa? w Ministerjum Skarbu, jako oskarżyciel 
Banku K, P, 5 

Św. Szereszowski:- Tylko o tyle, że zwraca- 
łem uwage co zresztą byo tajemnicą „publiczną, 
ną rynek gdański 


zezmanie wezwanego 


przedstawiciela policji świadka Józefa. Ulrycha, 


nh cy G zda 
KABE E e 


AT 


eyn 


(Warszawa, (Marszałkowska 139 


k i 


oryglaalne francuskie, 


- UWAGA! Specjalne farmy 


y 3 


Tanio! - 


f i AR i RAER 


Zurnale Mód i Formy 
angielskie, amerykańskie, wiedeńskie I Inne 
na sezon, letni 1921 r. w ag e"! wyborze tyiko u jeneralnego 

zasi ; 


B. BREGMAN warszawa, RARMELICRA (i, 


'Okazyjnie tanio >- 
* najmodniejsze kostjumy, płaszcze kowerkotowe, sukienne, bo- 


sionowę, szewiotowe oraz, wyprzedaż sukien, bluzek, spódnic 
za bezcen. Obstalunki z własnych i powierzonych materjałów 


Pracownia Br. Unkiewicz, | nież z 


ŻORAWIA 40. Telefon 251-98. 
|. POLECA | 
Kooperatywom, Spółkom, Stowarzyszaniom 
Skarpetki. Pończochy. Ghustki. 
Piśmienne: Kajety. Kwitarjusze, Ołów: 
ki, Obsądki. Stalówki. Atrament i t. p. 


„ Mydła toaletowe. 


Pot i niemiłą 
z nóg, rąk i pach, znakomicie usuwa | zapobiega 
5 im powszechnie znany 


„BUDORYNŃ* 
! . w pudełkach z sitklem - % 
farmac. labor, „Ap. KOWALSKI“ 


"Sprzedaż w aptekach, składach aptecznych i perfumerjach. 
> Sposób użycia dołączony do każdego pudełka. 


urzednika nieetatowego Ministerjum Skarbu, któ- 
ry miai za zadanie czuwać w sposób dyskretny i 
| niedosiępny dla ogółu na granicy w Tczewie, kto 
i ile przewozi marek. Otóż'św.udek tea, udając 4% 
skonele i na sposóbsteatralny=w wozie: sypizimym 
( poważnego kupca, któremu dobro państwa leży 
|na sercu, wyciągnął na mi'a pogawędkę „sąsiada, 
| swego kupca-z ulicy Przechodniej p. Turszą w. 
| kwestji depreciacji marki polskiej. Nietylko ku- 


| piectwo żydowskie szmugluje i .podkopuje” byt .|/ 


państwa polskiego, ale i polskie” bupiechwo, jak 
(np, Beuk Kupiectwa Polskiego ne jest wolne ud 


opozycja świadka wywołya z kolej zapewnienie 
kupca że oto niedawmo Bank K. P, przewiózł mu 


ku K. P. w Gdańsku. miejeki Cesarz cz 
wydał mu pokwitowasie na- opleeenie kilkumestu 


tysięcy marek za przewóz waluty z Tczewa przez 


t. zw. zieloną grenicę. Świadek komiumikował o 
tem komisji śledczej sejmowej; dotąd jednak wy- 
niku tej sprawy świadek nie! zna. bo do też pory 
nie udało mu się, mimo wizyty u Tursza, wydo* 
stać owe. sławetne pokwitowąnię, . Mimo obawy, 
wypowiedzisnej w ten. miejscu przez jediego z 
obrońców, że sprawa ta. jako zataczejąca coraz 
szersze kręgi, może Się końca nie docekać, sę 
dzia postanawia: wezwać na następne posiedzenie 
nowego świadka T dla skouîrontowania go 
że świadkiem Ulrychem, : 
Następie posiedzenie Ww sobotę o 10 rano. 


Teatr i Muzyka. , 


3% Opery. D? .Rycerskość wieśniacza”, 

Teatr Rozmaitości. Dziś i jutro komedja hr. 
A; Frediy „Pam Geldhab*. N 
A po Polski, Dziś . St, Krzywoszewskiego 

at”, ; ŻY 

Teatr Reduta gra dziś sztukę Katerwy „„Prze- 
chodzień *, Początek o godz, 8 wiecz, À 

Teatr Mały, Dzá komedja, Brunona. Winawe-: 
ra „Księga Hioba", i 

Teatr Dramatyczny, Dziś premiera tragedji 
Stowack'ego ..Mazep"', 

Tcatt Staromiej.xt, Dnia 26 maja 1921 roku 
odegrana zostanie arty wesolą, farsa - Qoulbeta 
„Mąż o dwóch żonach, za 

Teatr Praski: daje dziś dwa przedstawienia: 
log. 3 i pół po po'udniu widowisko bezpłatne dla 
"wojsk. powracajacych z frontu. „Damy i huzery'* 

| Fredry, w'eczorem wodewił Krumiowskiego „Kró- 
| lowa przedmieścia”, 


tego ciężk'ego. grzechu, — tzekł /Tuvsz. Utmyślna;, 


automobilem, swoim. walutę i. za. to. urzędnik. Ban. 


1 ea A ANT CE PY a Ta RR T a E Faf 
S PERONÓW c SR 


Nr. 137 


„ . Teatr Powszechny. Dziś o g. 4-ej pp. i o Se, 
wiecz. sztuka w 7 odsłonach W, Hugo „issmerałda, 
„czyli Dzwonnik z kościo a Notre Dams", à 


Ze Związku teatrów ludowych W d. 27 maja 
o g 6 pp. odbedzie. się iw szkole dramatycznej 
Związku teatrów ludowych (biumo Z. T., L.„ Ko 
pertika 30), e€gzamim z teorii wymowy, a w dniu 
28 o g, ö pp. z zajęć praktycznych, 

Wieczór żywogo słowa (W sobotę, dnia 28 
"b. m, odbędzie "się w sali Tow. Hygienicznego 
(Karowa 51). wieczór żywego -'sowa i poezji, wyr 
po owy z pamięci (przez. p, A ą 
ety nabywać móżną, w ks.ęgarniach Arcta i Gee 
bethnera i Wolffa, a także w. kasie na Karowej, 


"*"Górale Tatrzańscy w Warszawie. Wycieczka 
Tow Związku Górali z Zakopanego  wnządza 
„Wielką wieczornicę góralską“ dnia .26. maja, t. 
j w czwaziek, w teatrze Bagaie'a, w ogrodzie, o 
gudzinie b wiem, Program. urozmajeowy, na który 
Składają się m. iimymu: „Sabatowa: nuta‘, odegra 
Jędres  Teiar Dsklamacja Marysi Rojównej, 
prządki, z opowiadaniem  Bią ego Krzeptówgkie- 
go. „Janosik, Hamas. zbójnieki, 1B'lety nabywać 
możua W cenie 200 mik. w teatrze Bagrtela, 


POKWITOWANIA. 
Pracownicy i robotnicy, zajęci przy budow'e 
„dworca “G ówsego tymczasowego Tw Warszawie, | 
Chmielna 51, akiądują na rzecz powstańców gór 
nośląskich: G; Heybowicz mk, 1000, Brzozowski 
mk. 500, W, M. mk 200, Lejk mk, 500. Strzelecki 
mik, 500, K. Heybowcz mk, 700,  MankuszewSki 
mk, 1090. Puesniawski mk. 500, Nielżj mit, 1000, 
Dabrowski -mk.' 50, Szymański. mk, 500: Maruszewr 
als. mk. 500, Krebs mik, 100, Guderski' mk.. 100, 
Jaworski mk, 50, Brytcz mk 100. Bieniek mk, 
50. Wromowski mk, 50, Madejak mk. 50. Komo- 
rówski mk. 60. Sw»opek mk. 100:. Kołodziej: mk, 
100, Kluczyk mk. 50, Kanpiński mk, 100. Minio ek 
mk 100, Michalczuk mk. 100, .j/Krobski mik, 100, 
Redel mk. 100. Papiermk mik, 50. Dobrowolski 
|mk. 100, Kowalsl: mk. 10), Dubiński mk, 100. A. 
Bobissmik, 50. Czopski mk, 100, Ziemtała mik 100, 
Ozmubek -mk.. 100. Pijarski mk, 100, Kapusta: mk. 
100. Jagzczzk mk, 100. Kazana mk. 100.. Wróblew- 
ski mk. 100. Klukański mk, 100, Kurkowski mk. 
50. Kosscki mk, 100, Cybułsk* mk.* 100, Mirka 
| mk:-50, Markus mk. 50. Turowski mk. 50, bite 
| kowski. mk 50. Pasternak mk, 50, O.: Bobis, mk, 
| 100, Miglin mk. 50, Hannighofert mk, 50, — Ra- 
zem mk, 10,750. 
WEP A 
i ł 


OPC i ag C 


, poleca do natychmiastowej dostawy a 
Amerykańska 
„First ciear* A 


R y r bie 


ARTYKUŁY DO FABRYKĄC 


Ceny konkurencyjne: 
Dostawa do wszystkich stacji kolejowych. 


chem. bakter. 


telef. 
63-29. 


miedzynarodowej Akademii. 


P 
olska 34—5, 


telef. 


„ rano i od 5 


Tanio! Dr. M, T 


Swojska“ 


woń 


Okia 


taniej w pracow 


w Warszawie, Miodowa 1. swoje 


Chrońcie 


Uubiio W UTusasiU ptv VUKA s warecka 0. 


ANALIZ 


od 1—3 pp. kału, piwocin it. d. 


RYMARSKA i4, 
b, asyst. przy 'szpitalu Virchova. 
i i 


Dr. Józef Landshergor 


choroby. wównętrzne, 
Nowogrodzka są Tel. 199-84. 
Od. 5 —'7. ` 


Lekarz-Dentysta 
E. MEERSON 
jmuję od 10—1 i od 3—7. 


"Dr. Leszczyński 
Marszałkowska 142, 
B. ordynator klin. szp. św. Ła: 


zarza. Choroby wener., skóry i 
moczo-płciowe. jo. rox do 12 


b. lekarz polikl. prot. Lessera 


EE WRO NE EDWA 
© Zęby sztuczne 
stare nawet połamane kupuję, 
jako specjalista płacę naj 
sze ceny. Marszałkowska 72 
Rozmaryn, sklep jubilerski. 
| EOETT ZETEE R a 
' Poszukuje sią 


SZWACZ 


najnowsze modele wiosenne 25% 
ska. 58, front 2-gie piętro m. 6. 
NN M Ř - 


OGŁOSZENIA AROGIIC. 


i niemiłej woni 

używanie znakomitego 

' Sudaform Szofmana. 
a 


SMALEC | 
ŚLEDZIE 
- ZAPAŁKI 


© reprezentowanego przez nas Tow. 
1 AKC. „Progres-Wulkan* 


JI MYDŁA 
Zapłata w markach polskich. 
Wyczerpujące oferty na żądania. 


FSK 


" moczu, krwi 


żołądka, kiszek, ob 
na syfilis 


choroby strukcje, hemoroidy te= 
czą szwajcarskie Gorzkie Zioła 
Dra Bauera. Sprzedają apteki, 
składy apteczne. , 

prezerwaty- 


dltary, hiookie, wy, najtaniej 


bo w podwórzu, Jerozolimska 47. 


otrzebTe są zdolne maszynist- 


] ki do damskiej imę- 
skiej bielizny Zórawia 33. Fuks: 
a | 


potrzed08 osoby biorące do do- 


mu szycie damskiej 
bielizny Zórawia 83. Fuks -` 


Patrze zdolna służąca do. 


wszystkiego `Zórawia 
83 m. 7. ; i 


Potrzebne 


D-r ch. E. Pros 


li: gie piętro. 


zdolne szwaczki do 
wydania bielizny do 
27-23 


298-91. 
; by d á 
Potrzedne ART dnin 


gania ząbków. Zórawia 33. Fuks. 
H a oz ACC 


'by biorące 
Potrzebne Brr d "bluzki” 
matinki do szycia i podręczne do 


do 


wiecz. 


uchendler 


— wener. way ry bielizny. Żórawia 33: Fuks. 
w) niemoc płciowa 10 — 12 i 4 
a ym A el MIGIELSKĄ caw róż: 


nych kolorach i numerach nade- 
szła. Dla stałej klijenteli ceny 

niskie. A. Appel, Nalewki 23 A 
` p 91 


podwórzu. 

a d do szyci 
Wydajemy Krójcne | Kószgre aż 
skie. Warunki dobre. Zgłaszać sią 
Miła 13—35. 


Lgub ono w tramwaju międ: 
4 


dworcem a Wspò 


wyż, 


Ki 


ną torebkę damską czarną 
© -do bielizny | fartuchów hy Eae zawierającą portfel z 
M. GOLDSZEJN |pieniędzmi | dokumentami, oraz 
mai jwska 30—32,  |drobiazgami, przedstawiającemi 


i wartość jedynie dla właściciela, 


7 Łaskawego znalązcę prosimy o 


złożenie dokumentów i kluczy w 
Redakcji „Robotnika“ Warecka 7 
albo w mieszkaniu Ogrodowa 23 


m. 5: 
ieiryń Bezmas:i 


Dg: jetem socjalista 


Cena 10'mk., z przesyłką mk. 11 - 


nogi od“ potu Nabyć można w Administra 
przez | cji. „Głosu Kobiet“ (Warecka 7. 
środka!i w O K. R., (Al. Jerozolimska 
Í Nr. 56). | 


Oo maremme DOE BMI RAA. ME ULM 


` Wydawca; tada Nacz. P. P. 3. 


W. Kobusietima, Bini 


a Urbach, Nalewki 49—28 ` 
te 


